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ussolini godzi się na pertraktacje pokojowe 
P l a n a n g l o - f r a n c u s k i d o r ę c z o n o J u ż w R z y m i e i A d d i s - A b e b i e . — 

A k c j a L a v a l a n a t e r e n i e L i g i N a r o d ó w 
Sankcje naftowe nie zostaną uchwalone 

[h. Rzym, 11 grudnia. I brytyjskich poważnie przyczynia się 
AT) Ambasador francuski w Rzy- DO WYJAŚNIENIA SYTUACJI. 

e Chambrun złożył dzisiaj o Skomplikowany charakter propozycyj 
ej w pałacu weneckim treść | nie pozwala dziś jednak na wydanie oce 

ny o ich politycznej i gospodarczej war ff^ycyj francusko-angielskich, opra 
^"Ych przez premjera Lavala i min. 

Ł lodz. 17.30 Mussolini przyjął skoilei 
iJia|{JTF ?d°ra brytyjskiego w Rzymie 

\0 p S l !j t i | t l C ^ a Drummonda, który zakomuni 
j/oj ^ Ł " "iu z ramienia rządu angielskiego 

ornych propozycyj. 
Mussolini oświadczył dziś amba-

iJdorom Francji — de Chambrun i 
/'elkiej Brytanji — Drummond'owi 
fe ceni bardzo wspólny wysiłek d o ­
d a n y w Paryżu przez rzędy Irań­
s k i i brytyjski co d o zatargu wło-
jo-abisyńskiego i że rozważy przed 
V*wIone mu propozycje, 

is Rzym, 11 grudnia. 
fc*T) W ministerstwie prasy i pro-

V złożonp dziś, dziennikarzom za 
bym następujące oświadczenie: 
to, przedstawiony szefowi rządu 

, e g o p r z e z a m b a s a d o r ó w d e Cham 
Druntmonda, wymaga — ze wzglę 

. S w ó j techniczny charakter — glę-
studjów. W konsekwencji nie na 

Przewidywać, by odpowiedź na pro 

i' 

/,yiiiii|i'V(i Lt|e francusko-angielskie mogła być 
s/!e!l<'C Zj,Ttl,r' G. r xQd włoski opracowana przed ze 

^ / l t e , n komitetu 18-tu, który zwo tcl.JĴ Jl'8 ;res 
-pico** i |°8tał do Genewy na dzień 12 b. m. 

^Kt złożenia oronozycyi francusko 
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Ŵyczka dla fllrsyn i 
a n 1 PHa>»^i» f inansistów angiel­

skich 
Addis Abeba, 11 grudnia. 

•jL"V^ Grupa finansistów angielskich 
By' jakoby zaproponować negusowi 

ai""r*iif w wysokości miliona funt. szt. 
7071 ' ' C j<!K9n z a udzielenie koncesji na wy-

10 ĵciidR 1 cksploatację bogactw mineral-
' 1̂  r a ju w przeciągu 30 lat. Trudno-

,ni??i 5°iściu do skutku tej tranzakcji 
3 l ' S l L - - ^ V * , e t*nak wywołać fakt, iż liczne kon 

""'"''ty'* ? ° S l a * Y ' u * "dzielone innym gru-
raz 2 uaii^il 

tości. W każdym razie jednak, musimy 
pozytywnie ocenić wysiłek, dokonany 
przez Francję i Angilję, którego owocem 
jest plan, zakomunikowany dziś Musso­
liniemu. 

Kiedy Negus udzieli odpowiedzi? 
O s t r y p r o t e s t p r z e c i w k o p r o j e k t o w i p o d z i a ł u A b i s y n j i 

ix> a t i ra. i . . , A d d ' s Abeba, 11 grudnia. 
(£Aij według wiadomości kół dyplomatycznych, urzędowa odpowiedź abi­

syńską na propozycje pokojowe nadejdzie z opóźnieniem, gdyż cesarz znajduje 
się poza stolicą, w Dessie lub okolicach i niewiadomo, czy przybędzie do Addis 
Abeby dla zbadania projektu, czy też poleci przesłanie mu projektu do kwa­
tery głównej. 

Paryż, 11 grudnia. 
(PAT) Poselstwo abisyńskie w Pary 

żu ogłasza następujący komunikat: 
Abisynja padła ofiarą nieusprawiedli 

wionej niczem napaści, którą rada i zgro 
madzcnie Ligi Narodów potępiły. W 
tych okolicznościach rząd abisyński jest 
zdecydowany odrzucić wszelkie propo­
zycje, które bezpośrednio lub pośrednio 
przyznawałyby napastnikowi włoskiemu 
satysfakcję, nie byłyby w zgodzie z za­

sadami, potwierdzonemi przez Ligę, a w 
szczególności byłyby sprzeczne z nie­
podległością i całością terytorjalną 1 po­
lityczną Abisynji zawierałyby presję w 
stosunku do słabszego państwa i mogły­
by doprowadzić ją do poddania pod wła 
dzę potężnego mocarstwa, zapowiadają-

Londyn, 11 grudnia. 
(PAT) Reuter donosi z Addis Abe­

by: Francusko-brytyjski projekt uregulo 
wania zatargu włosko-abisyńskiego &ad-
szedł dziś do posła Francji i wielkiej 
Brytanji. Odbyli oni naradę między so­
bą i przedstawią projekt abisyńskiemu 
ministerstwu spraw zagranicznych. 

Londyn, 11 grudnia. 
(PAT) Minister Eden o godz. 14-ej 

wyjechał do Genewy. 
Paryż, 11 grudnia. 

(PAT) Premjer Laval wyjeżdża do 
Genewy o godzinie 23-ej. Będą mu towa 
rzyszyć: dyr. Massigli, rzeczoznawca do 
spraw Afryki Wschodniej, Saint Quen-
tin, oraz dyrektor gabinetu Rochat. Tym 
samym pociągiem wyjadą z Paryża min. 
Eden i delegat Kiszpanji Demariaga. 

Genewa, 11 grudnia. 
Plan angielsko -. francuski będzie 

dziś przedstawiony członkom Ligi. 
W kuluarach Ligi panuje silne popd-

niccenie, ogólnie panuje przekonanie, że 
cego, iż gotowe jest zapewnić tryumf p r o p o z y c j e a n g i e l s k o - f r a n c u s k i e mOfją 
swoich ambicji z Ligą Narodów c z y też s p o t k a ć sie z e S p r z e c i w a m i 1 z a z n a c z y 
wbrew niej. się również krytyka co do procedury, 

stosowanej przez wielkie mocarstwa. 

T a k t y k a W . B r y f i a n f i 
U c h w a ł y rządu londyńskiego.—„Komitet Pięciu" 

w G e n e w i e rozpatrzy propozycje p o k o j o w e 
że przedewszystkiem należy zażądać 
ODŁOŻENIA NARAZIE POSIEDZENIA 

KOMITETU 18-TU 

Londyn, 11 grudnia. , się w dalszym ciągu nad procedurą, ja-
(PAT) Gabinet brytyjski obradował ; ką należy zastosować przy przeprowa-

dzisiaj przed południem, zastanawiając I dzeniu propozycyj paryskich. Ustalono 

Włosi liczą na załamanie się sankcyj 
Co s i ę s t a n i e , jeś l i A b i s y n j a odrzuc i p lan a n g l o - f r a n c u s k i 
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^chy nie będą kupo-
fV bawełny w Egipcie 

Rząd 
Kair, 11 grddnia. 

w egipski otrzymał za­
t k n i e od rządu włoskiego, iż Wło 

1, ^ . 2 n a k protestu przeciwko sank-
1 . n ' e będą czyniły dalszych zaku-

a Wełny w Egipcie. 

l . Rewizja prawa 
'Sfacyjnego w Kanadzie 

( p A T Ottawa. 11 grudnia, 
i i ttt Minister spraw wewnętrz­
ni J swiadczył. że w roku 1936 j ę -
f'i>jg a x v dopodobnie przeprowadzona 

p r a w a imigracyjnego. 

^asador Chłapowski 
u premjera Lavala 

l̂ ąTs Paryż, 11 grudnia. 
Pfy >• Premjer Laval, jako minister 
^ 0

Z a K r a n i c z n y c h , przyjął dziś at.11-

• r a R. P . Chłapowskiego. 

Rzym, 11 grudnia. 
(PAT). Prasa donosi z Londynu, iż 

w tamtejszych kolach politycznych roz­
ważane są następujące możliwości roz­
woju wypadków:- 1) Francja i Anglia 
wywrą nacisk na Addis Abcbc, w któ­
rego konsekwencji Abisynja przyjmie 

plan francuski. W takim wypadku na­
stąpiłby koniec wojny. 

2) Abisynja odrzuci propozycje, wów­
czas wojna będzie kontynuowana, lecz 

sankcje przeciw - włoskie beda musia­
ły być zaniechane. 

3) Propozycje odrzucone bedą przez 
Ligę Narodów. W konsekwencii w Li­
dze nie będzie Jednomyślności co do 
dalszego stosowania lub zaniechania 
sankcyj. W takim wypadku należy prze 
widywać załamanie się sankcyj z po­
wodu braku jednomyślności w łonie 
członków Ligi Narodów. 

Przy wszystkich trzech możliwoś­
ciach korzyści odniosłyby Włochy. 

Dymisja rządu czeskiego 
Tarc ia w s p r a w i e w y b o r u B e n e s z a na p r e z y d e n t a p a ń s t w a 

Praga, 11 grudnia. 
(PAT). Ogłoszono następujący ko­

munikat oficjalny: „Rada ministrów: "a 
swem posiedzeniu nadzwyczainem pu-
stanowlła podać się do dymisji. Prezy­
dent republiki dymisji rządu nie przy­
jął". 

Praga, 11 grudnia. 
(PAT). Zgłoszenie dymisji przez ga­

binet Hodży. zdaniem kół parlamentar­
nych jest wynikiem niemożności osiąg­
nięcia porozumienia w łonte koalicji rzą­
dowej w sprawie abdykacji prezydenta 
Masaryka i wyboru nowego prezydenta 
republiki. 

Sprawa ta ciągnie sie. od dittższego 
czasu ą stadjttm jej narad konkretnych 
od trzech niemal tygodni. Prezydent 

Masaryk pragnie ustąpić ze względu na 
s-.\ój wiek i nienajlepszy stan zdrowia. 

Stronnictwa lewicowe wysuwają kan 
dydaturę ministra Benesza na orezyden 
ta, natomiast stronnictwa centrowo-pra-
wicowe występują jakoby z teza, że 0-
kres obecny nie Jest właściwy do prze­
prowadzenia zmiany na stanowisku gło­
wy państwa, usiłują sprawę odroczyć. 
Ostatnio stronnictwa te miały wysunąć 
bezpartyjną kandydaturę profesora uni­
wersytetu praskiego Nemca.. prezesa 
czeskoslowackiej rady narodowej. Pod­
kreślić należy, że prasa tutejsza wogó-
le o sprawach tych nte pisze, conajwy-

w Genewie, który zebrać się miał jutro 
celem roszerzenia sankcyj gospodar­
czych. Wobec faktu wystosowania pro­
pozycyj pokojowych do obu kontrahen­
tów, rozpoczęcie w takiej chwili obrad 
komitetu 18-tu uważane byłoby za nie­
wskazane. Natomiast gabinet brytyjski 
upoważnił min. Edena do wystąpienia w 
Genewie o natychmiastowe zwołanie 

posiedzenia komitetu 5-ciu, któremu pro 
pozycje paryskie zostaną przedstawio­
ne. 

W Londynie spodziewają się, że po­
siedzenie komitetu 5-ciu odbędzie się 
w piątek po południu. W międzyczasie 
premjer Laval i min. Eden będą mieli 
sposobność przeprowadzenia z obecnymi 
w Genewie delegatami innych państw 
członków Ligi Narodów stosownych roz 
mów celem wyjaśnienia istoty p ropoz^ 
cyj paryskich. 

W kołach gabinetu brytyjskiego roz 
ważano również możliwość skierowania 
propozycyj paryskich przez komitet 5-iu 
do rady Ligi Narodów, jako instancji de­
cydującej. 

,,Oeuvre" przypuszcza, że natych­
miast po otrzymaniu odpowiedzi od Mus 
soliniego zostanie zwołany komitet 5-iu, 
który przystąpi do pra-:y nad przedsta­
wionym mu projektem. Według wszel­
kiego prawdopodobieństwa, projekt ten 
nie spotka się ż zastrzeżeniami w łonie 

|l-omitetu pięciu, w każdym razie ma on 
i za sobą zapewnioną' większość, gdyż żej w najszerszych ogólnikach, wszel 

kie zatem informacje nie mogą być au-jr iancja, Anglja i Poijka opowiedzą się 
lentycznie potwierdzone. 'za nim. 

http://at.11-


„REPUBLIKA" nr. 342. Czwartek, 12 grudnia 1935 r. 

S e l m i s e n n i p r z t f p r a c u 
Usiana o amnesifa będzie uchwalona jeszcze przed feriami św ąfecznemi. 

Min. Beck wygłosi mowę w komisji spraw zagranicznych. 
W a r s z a w - 11 ej-udnia. -rozszerzenia amnestji. M, in. w pewnych'ją ostatecznie podpisany w dniu 4 listo-

1 1 „ _ U ... W o . ( . T Q , i r ( a 1t\riaA hflndlO-Okres przedświąteczny, wfjfew pier-1 kołach poselskich słyszy się o możliwo- [ pada r. b. w Warszawie układ 
wotnym przypuszczeniom, zapowiada 
niezwykle ożywienie na terenie parla­
mentarnym. 

W ciągu najbliższych kilku drri obie 
izby ustawodawcze, a więc seim i se­
nat, pracować będą intensywnie. 
Wzmożenie prac nastąpi naskutek wy­
raźnych już tendencyj, zmierzających 
do uchwalenia ustawy o amnestii przez 
obie izby jeszcze przed ierlami śwląr 
tecźn?ml, tak żeby ustawa weszła w 
życie bezpośrednio przed świętami Bo­
żego Narodzenia. 

Senat zwołany jest na czwartek, 
dnia 12 b. m., celem dokonania wyboru 
wicemarszałka na itniejsce dr. Kazi­
mierza Świtolsklego, mianowanego wo­
jewodą krakowskim*) I jednocześnie dla 
powotrnia wszystkich komisv.i senac­
kich, które rozpatrywać będą poszcze­
gólne zagadnienia. W ten sposób se­
nat będzie mógł bezpośrednio po u-
chwaleniu przez sejm ustawy o amne­
stji zapoznać się z nią w swei komisji 
prawniczej i w ciągu przyszłego tygo­
dnia ostatecznie uchwalić ja. 

W sejmie, ustawa o amnestii znajdzie 
ii", na posiedzeniu, wyznaczonem na pią­
tek, dnia 13 b. m., przyczem odbędzie 
się pierwsze czytanie projektu tej usta­
wy or?.z wybór komisji prawniczej, któ­
ra projektem tym się zajmie. 

Wśród posłów coraz częściej słychać 
zdania na temat konieczności dalszego 

ści powiększenia wymiaru kary, k tóra ,wy polsko-niemiecki. 
byłaby darowana więźniom kryminał-1 Jeżeli dodać, że również jeszcze 
nym, a w innych kołach rozważa się moż przed świętami Bożego Narodzenia w 
liwość rozszerzenia amnestji w sprawach;komisji spraw zagranicznych sejmu wy 
politycznych. 

Dyskusja nad projektem amnestji za­
równo w sejmie jak i w senacie, zapowia 
da się niezwykle ciekawie. 

Równeż w okresie przedświątecznym 
sejm i senat uchwaią jeszcze szereg 
ustaw ratyfikacyjnych, a m. in. ratyfiku-

głosi przemówienie na temat aktualnych 
zagadnień politycznych minister Józef 
Beck — przyznać trzeba, że okres przed 
świąteczny na terenie parlamentu w ro 

botnycU 15 miljonów bezro 
W S t a n a c h Z j e d n o c z o n y c h 

Nowy Jork, 11 grudm'3, 

(PAT) Według statystyki, ozlos^ 
przez Greena, prezesa amerykans^ 
federacji pracy,, liczba bezrobotny? 
w St. Zjednoczonych dochodzi do " 
miljonów. 

Wielki PROCES KOMU­
NISTÓW w Hamburgu 

Berlin, 11 grudnia-
(PAT). W Hamburgu rozpoczął * 

proces 270 osób, pochodzących z P % 
tu Pinnenberg w Szlezwiku. Osoby . 

ku bieżącym, jest krańcowo różny od! stoją pod z a r z u t e ™ _ d z i a l a i n o s u . - 3 3 
rodzą 

chowanych sennością. 
zwykłych tego rodzaju okresów, nace-1 stycznej, uprawianej w latach 

11934 

Z a w a l i ł o s i ę r u s z t o w a t i i e . - 6 r o b o t n i k ó w o d n i o s ł o r a ^ 
Nowy Targ, 11 grudnia. 

Przy budowie kolejki linowej na 
Kasprowy Wierch wydarzyła się zno­
wu straszna katastrofa. 

Oto pod ciężarem nagromadzonego 
w dużej ilości materjału budowlanego 
załamało się rusztowanie przy budowle 
stacji kolejki na Kasprowym Wierchu 
I runęło z wysokości 6-lu metrów na 
pracujących niże] robotników, raniąc 
niektórych poważnie. 

Władysława Gąsienice - Daniela, • 
któremu spadająca płyta złamała przy- i £ 
puszczalnle kręgosłup, odwieziono w 
groźnym stanie do szpitala klimatycz­

nego w Zakopanem. panego, Stanisław Bobak z P° - u 

Ponadto rany odnieśli: Stanisław Stanisław Różański* z Nowego 
Michalik i Stanisław Kwaśny z Zako- Antoni Tomijasz z Zubsuchegô ^^pcjom f 

0 
•fi 
Ul 

ma 
ch; 
Sk 
dui 
dei 
tak 
nie 

Pnia 4 
Powroc 

M zos 
& Pab, 

Kabin 

• 
D Y R E K C J A 

Łói!zf;:ego Towarzystwa Elektrycznego, Spółki Akcyjnej £ 
( E L E K T R O W N I A Ł Ó D Z K A ) 

zawiadamia P P . Odbiorców, że począwszy od dnia 16 stycznia 1936 roku, po­
bierana dotychczas od prywatnych odbiorców opłńta za jedną kilowatogo-
dzinę dla światła po 76 gr. zostaje zmniejszona w granicach miasta Łodzi do 
72 gr. bez stosowania dalszych opustów, przewidzianych w § 76 uprawnienia 
rządowego Nr. 12 dla taryf najwyższych. O ile rachunki opłacane będą na 
ręce poborcy przy spisywaniu stanu licznika, stosowany dotychczas rabat 6 gr. 
podniesiony zostanie, do 7 gr. i pobierana w tym wypadku opłata za jedną 
kilowatogodzinę dla światła wyniesie 65 gr. zamiast dotychczasowych 70 gr. 

Stosowane obecnie taryfy ulgowe, jak i taryfy poza granicami miasta 
Łodzi pozostają bez zmiany. 

Dyrekcja zastrzega sobie prawo pobierania najwyższych taryf podług 
uprawnienia rządowego Nr. 12 od odbiorców: a) sezonowych, b) zalegających 
z opłatą należności ponad przewidziany w uprawnieniu termin 14 dni i c) w 
obrębie terenów, na których znajdują się własne elektrownie lub inne urzą­
dzenia do wytwarzania energji napędowej. 

Łódź, dnia 11 grudnia 1935 roku. 

W i e l k i e z w y c i ę s t w o o d b i o r n i k ó w 

PHILIPSA 
n a c a ł e j l i n j i . 

J a k o ś ć z w y c i ę ż y ł a ! 
R e w e l a c y j n e w a r u n k i s p r z e d a ż y „ n 

r * m s r « H H n H H r a a n s M H n B podług najnowsza 
systemu ratalnego Philipsa, dostosowanego do zmienionych z a r o b k i 

nabywcy. 
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1 Jednej 
* » L pr a> 
Ja się 

W każdym domu na Gwiazdkę odbiornik Philipsa. Informacje, demonstracja I 
szczegółowe dane bez zobowiązania da kupna udziela autoryzowana firma 

„ R a d i o i Świat ło" 
K. I Z Y D O R C Z Y K 

Ł ó d ź , P i o t r k o w s k a 113, t e l . 173-00 
Kupując odbiornik Philipsa uczestniczysz w Wielkim Konkursie Radiowy" 1 

Wartość nagród zl. 100-000 
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Z+TFRWZE.NITN I LUDZIE. 

Jeb iesHie Koszule" m Francji 
Marcel Bucard „robi" Sadyzm w Paryżu 

K o r e s p o n d e n c j a 

Paryż , w grudniu. 
Podczas gdy w Izbie toczyła się wal­

ka o zbrojne „ligi" francuskich organi­
zacyj prawicowych, policja w Strasbur­
gu zaaresztowała „szefa" najmniejszej 
z tych grup, Marcela Bucard za przekro­
czenie jakiegoś przepisu policyjnego. 
Kierował on ruchem „Fransistów", któ­
ry w parlamencie nie zwracał wielkiej 
uwagi. Zajmowano się bowiem przede­
wszystkiem o wiele większą organizacją 
„Croix de feu", kierowaną przez pułkow­
nika de la Roque. Warto jednak zaintere­
sować się i „Niebieskiemi koszulami" 
i ich szefem, gdyż Jest to jedyna politycz 
na organizacja.we Francji, która otwar­
cie przyznaje się do faszyzmu. 

„Fransiści" egzystują od niedawna. 
Liczbę ich oblicza się na 10.000. Prze­
ważnie są to studenci, młodzi robotnicy 
i urzędnicy. „Fransiści" posiadają swój or 
gan prasowy, tygodnik „Lc Francisme", 
który wychodzi w 50.000 egzemplarzach. 
Mimo, że organizacja jest mała, Marcel 
Bucard jest zdania, że zdobędzie on wła­
dzę we Francji. 

Zdobycie władzy rozumie on tak, jak 
to czyni faszyzm, w sensie „totalności". 
Na tern polega różnica między „frasis-

w l a s na . R e p u b l i k i " 

dziestu lat. Ma 011 natomiast za sobą bu­
rzliwe życie. Przodkowie jego wyróżnia 
li się w karjerze duchownej i Marcel tak­
że uczęszczał do seminarjum teologicz­
nego. Kiedy jednak skończył 18 lat, 
uciekł stamtąd, osiedlił się w Paryżu 
i pracował w fabryce, jako robotnik. 
Został socjalistą. W wojnie brał udział 
jako żołnierz. Dziesięć razy był ranny. 

,! Okazał niezwykłą odwagę 1 w 22 roku 

« tu 
Kfcem j 

wprowadzić totalitarny ustrój. Kilka d n r ż y c i a otrzymał Krzyż Legji Honorowej 
temu dopiero ogłoszono w prasie wy- dostał najmłodszym kapitanem francus-
wiad z pułk. de ja Roque, który twierdzi / kiej armji. 

Po wojnie zajmował się dziennikar­ze chce on jedynie „wprowadzić" ko 
nieczne reformy dzisiejszej republiki" 
i nic pozatem. Tylko Marcel Bucard od­
ważył się przyznać się otwarcie do za­
sad, które reprezentuje faszyzm we Wło­
szech, a narodowy socjalizm w Niem­
czech. 

Oto co mówi on o organizacji „Croix 
de feu": 

— Jest to nasz „Stahlhelm". Ognisty 
Krzyż — to grupa oficerów konserwa­
tywnych a nawet reakcyjnych. My na­
tomiast idziemy do „narodu". 50 proc. 
naszych zwolenników to dawni komu­
niści (sic). Zwalczamy równocześnie ka­
pitalizm i marksizm i nigdy nie pozwoli­
my pomóc sobie przez wielki przemysł 
(uwaga!). Celem naszym jest „narodowa 

piętrach rozstawione są straże 
bieskich koszulkach. Oprócz b iu^ j^ iw; 
bieski Dom zawiera także salę po s l AOFM^RA 
restaurację, w której członkowi*2 ,V$> T 
zjeść obiad za 2.50 franków i syP' a L ^ K ^ k a s 
koszary, w których stale mies^JJI j Dańst 
„fransistów". Wszystko na wzórJJ^iA jł nim 
chijskiego „Bronzowego Domu" *j CTT V 0

u s ta w 

W prywatnem biurze Marcela P , g J*on 0 , 
iszą obrazy jego poprzednik" (f W P l l U 

pierwszem miejscu Mussolini, VOX„\CTR rf*w" 
ler, sir Oswald Mosley, Portu* 3 1

 ( , ^ 6 4 , 
Preto i Flamandczyk Van S e y e r t J - j i j J ^ ż e p , 

w 

się utrzymać dłużej. Od roku 
Marcel Bucard jest zwolennikiem fa­
szyzmu i dąży do tego, by go stworzyć 
we Francji. Przedewszystkiem starał się 
on o to, by zdobyć dla swej idei wpływo­
we polityczne osobistości. Był w stosun­
kach z pp. Francois Coty i Gustavem 
Hervć. Pracował także w „Croix de 
feu". Wszędzie jednak spotykało go roz­
czarowanie: Nikt nie zapalał się do fa­
szyzmu. Po zdarzeniach, które miały 
miejsce 6 lutego 1934 roku, Marcel Bu­
card postanowił stworzyć swoją własną 
partję. Za 2.000 franków ze swej własnej 
kieszeni wynajął biuro w dzielnicy robot 
niczej. Już następnego dnia, jak sam z du-

Marcel Bucard jest wysokiin. a f rflL*t W a 

stwem. Pracował prawie we wszystkich jdynem. Dzisiaj jeszcze mówi on f*v 79>y st, 
gazetach paryskich. Nigdzie nie mógł | nem, jakiego używano podczas \ v ' o j n > ; L > d y 

Od roku 1926.froncie. Niezamożnych członków «łi ^ 
nizacji wspiera on finansowo. »<F r a %" łi. °Darrii 
robią ogromną propagandę. NiedaN j ( t 0 e | £ 

wszystkich murach Paryża wisiał, w-l ^pkow e 

rowe plakaty, na których wida% 0 ^ 1 . g t 

francuskiego robotnika, walcza^^nj. V, ^ 
hydrą o dwuch głowach. Hydra ttt , * A ^ 
jednej głowie cylinder, na drus' |t)(iJ. n w . 
rosyjską czapkę: walka z ' 

i socjalistyczna" Francja, niezależna od 
świata finansów. Tymczasem jesteśmy, mą opowiada, miał 150 zwolenników, 
tylko garstką ludzi, jednak ze zdecydo-i Dzisiaj siedziba „fransistów" znajduje 
wanym szefem na czele, a garstka ludzi'się w mieszczańskiej dzielnicy na Rue de 
też może coś osiągnąć. Uważam siebie za Boucarest. Ponieważ „fransiści" noszą 
zdecydowanego szefa!. j niebieskie koszule, siedziba organizacji 

Te zdania p. Bucarda nie wymagają 'znana jest pod nazwą „Niebieski dom", 
komentarzy. Jasno określają program Panuje tam żelazna dyscyplina. Aby do­

łami" a innem! ligami, które stale zaprze-1 „fransistów". , stać się do samego „szefa" trzeba sie do-
czają temu, by we Francji można byłol Marcel Bucard nie ma jeszcze czter- kladnie wylegitymować. Na wszystkiełj, 

i bolszewizmem. Marcel R u ' \v a ^ ! 1 l ! | i | ] ^ ie 
razy mówił w wielkiej „Sallc '„u)', ^ t a w y 
przed olbrzymim tłumem. Do " ^ j ć 
wyborów „fransiści" chcą >yys,;|, 
dydatów 
mentarnie 

„fransiści" chcą wy^ypnf j j t^late?, 
Są oni coprawda ?\ H\ ^ 
nastawieni - P R Z Y ^ J Y . ^ I ^ r ^ : 

lejom na przysz.-
jeszcze, kto i poco finansuje t e r l 

francuski faszyzm.... . NOT 
Michel M 

to jednak do robienia propa&an o , ' l 0 i j K?X& 
Niewiadomo tylko, czy zaarcj*,,! j J( Jc 

nie szefa ..fransistów" w Strassbu%jHl KT

 r c 
licyjne przeszukanie Niebieskich ^ I J o t r 
podczas którego zasekwestrowaiJ.giPJ " 
dokumentów, nie przeszkodzi ^ 1 ' , 
nadziejom na przyszłość. I nie w
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0 tendencjach prawodawczych 
• f a r s z a l e l c P i ł s u d s k i o ustawadaw-
Uwie> i „regulowaniunieporządków" 

W nalbllższych dniach ukazać się 
ma na pólkach księgarskich niesły­
chanie zajmująca praca zen. Slawoj-
Składkowsklego p. t. „Strzępy mel­
dunków". Poniżej zamieszczamy je­
den rozdział tej pracy, poświęcony 
tak bardzo zawste aktualnemu zagad­
nieniu. 

0r>ia 4 sierpnia, 1931 roku. wkrótce 
Powrocie Komendanta z urlopu, we^ 

- z o s t a l i ś m y do Inspektoratu: fee-1dzei' a c o Później 
>.?' f ab 

Będą to. składkowe rzeczy niezbyt i dla 
nich przyjemne. Tak, może prędzej 
dojdę do tego, by dać Panu Prezyden­
towi prawo dekretowania. Stad. u nas, 
w wojsku, konieczne jest przygotowa­
nie pewnej akcji. Najprzód, trzeba u-
tworzyć prawną komisję, celem przej­
rzenia starych ustaw, zrobienia planu 
prac i wybrania najprzód, co idzie prę-

rycy, ja i major Sokołowski,! Ustawy, które nam ciążą, należy 
I1 kabinetu Ministra. 

3 zameldowaniu się i zaieciu miejsc 
L 1 ' dużym stole w pierwszym gabine-
VPana Marszałka, usłyszeliśmy, J O 
"'Cpuje: 
. * Proszę panów, Ja was ściągnąłem 
? iednej sprawy, związane! z tenden-

^ prawodawczeml. 
j j ? się zawsze sprzeciwiałem ten-
Ej i°m prawodawczym, do których lu-
k e są chętni. Niestety, to było bez-
v] e czne i tendencje te łstnleią. To 
k^ ie mi się nonsensem, bo i tak je-
P»iny w chaosie, a tu jeszcze nowy 

Coś nie klapuje 1 dlatego wy 

l^^wny. Ody przyszedł Sejm z na- Czerwony Krzyż nie ma już innych po" 
1? większością, sam byłem inicjato- datków? Kontrola zawsze iest trudna 
Ł' Poprawienia różnych ustaw, czyli przy pobieraniu opłat stałych. 
P°i co nrrprhnHzi n r r w <s0łm . Więc, panowie, eaczniecie ten okres 

próbny pracy ustawodawcze]'. 

% nowy dekret. Byłem temu 

j wysunąć naprzód, drogą poprawek, 
nie nowego ustawodawstwa. 

Mamy obecnie — początek sierpnia 
Należy zacząć prace w ten sposób, by 
skończyć ją w drugiej połowie sierpnia. 
Pierwsze idą rzeczy już przygotowane 
(przeglądając podaną przeze mnie kart­
kę z projektami ustaw). 

Czy to nie można zrobić drogą roz­
kazów? 

Więc to jest pragmatyka? Pragma­
tyki — teraz nie można. 

Lepiej tych cywilów z ich 'pragma­
tyką odczekać, niż odwrotnie, iść ra­
zem! 

Ustawa o Czerwonym Krzyżu? Czy 

co przechodzi przez Seim. 

łjowy"1-

Inność wydawania Dekretów Pana k̂ denta sprawiła to. że ministrowie 
|,^H 800 dekretów i Sejm przestał je 
\ , , e t oprotestowywać, bo to było Mo-
i l w e . 

^ stwierdziłem przed wyjazdem dc EJichalu, że Sejmowi trzeba dać ra-
I j ' robotę konstytucyjną. Naprzy-
1$ system kontroli państwowej, któ-1 

M przestarzały, albo zmiana Usta-! 
0 Samorządach. Wyrosła z tego pc P1
 wyjeździe gwałtowna fala prawo-

Tjtwa, bo musimy zmieniać przez 
3 to, co on uchwalił. 
"t> powrocie, spotkałem projekty, 

*' i od wojska. Samo nasze prawo-
tywo jest takie, że wszystko pod-

'* Pod Sejm. Brak jest u nas różnl-
Ł^lędzy ustawą a przepisem. Naj-

$ działać w drobnych sprawach 
W przepisów, a nie ustawodaw­
ca. 

Al (j e tu spotkamy przeszkody w ist-
$ c em już ustawodawstwie. Wstrzy-
•^•n swoje podpisy pod nowemi u-

traźe v Hie'ł^aiTli» b o S e ^ m ^ e s t l u z n i e m i z a w a _ 

z biu r . aV ' lŁ 
le P o S rfó^Bll 0 r a J z Prezesem gabinetu stwicr-
k o ^ i e M|C<R i 1 1 ' że najciężej musze krzywdzić 
i S V P ' 8 M Slk^kasterję, gdyż Jestem przyzwoi-
mie s 25, 0ii>'K .^ństwowcem, a Inni ministrowie 

wzór.J.tie^Js i? nimi. To pochodzi z czasów S" ł -wzuiu';łiefJH"t'J n i m | ' t o pochodzi z czasów ScJ-
)mu" C ! . c ^ r

U s t a w o d a w c z e g o i następnego, gdy 
'rce^ JJ; #hh0«o, jak mówili u nas. w Pierw-
' cdn ' k ° ; . mc Pułku — „uregulowanie nicpo­
ni, V°flil? 0 V ' -
portusf ^ 'Oz, powiedziałem Panu Prezeso-
i e v e r e hl^ l w e Przystępuję obecnie do prawo 
ysoki^-frf CSJwa wojskowego i chce 

elementem społecznym. 

•onkS 4 c h e n l . w . staryćh^naszych ustawach 

,ed< 
wisiâ  u 

•"'"prans'^1 C K

0 8 ; r a n i c z e n ] a Państwa wszelkie.ni 

wi dać 

odzi 
nie 
8 ten 

cftel 0° 4 

sto ustaw. 
dodać 

Ograniczenie to osiągamy, 
Elementem społecznym, czy to 

ttij °^em pismem praw dla każdej 

' v?Tini a lVJ$$'ń a n e niewiadomo poco —- non 
' Sugiei 5 * Czesnego życia - dzięki któ 
Isnitali^lP ' W y c h Prawach jest dużo nietylko 
S ' a r d V ^ ni • c i ' a l e 1 nieokreśloności. Ję-
n . *\Vâ  .-^'H« e ^est -'eden i ten sam w ciągu ca-
in n a s t W K r y - S a miejsca, gdzie sa poda-
vysta*'!ŁS tC e c Z J r w P r o 8 t ..studenckie", 
ia atit>.1jif Jŷ  lego, p r Z y próbach ustawodaw-
rzy^a M w 2 naszej strony, trzeba iść dro-
a g a n d > r ' w # ' r % r ^ W e k , a nie całych nowych 
zaare 5* lif* H{' *o łatwiej przejdzie i daie moż-
•assbi'%iHJ « j " r e Kulowania rzeczy istotnych, 
skicS 0 V i i V r , y r z u c e n i e szeregu paragrafów 
rowa' 1 0;,^ 1! % v

 b n y c h . a nie powiększanie ich 

ze istnieje jedna tendencja w 

Stąd w ustawach widzimy fra-

Cle- J l s u " c i e jeana lenueneja v 
\ | oddać to wszystko Prezyden 

^0 nnrłnio t_ «... . t. t i 

ODBIORNIK 525A 
P H I L I P S A 

Superheterodyna z Oktodą o 7 obwodach 
strojonych. 

Zdumiewająca selektywność 
Niezwykle piękny ton 

Bardzo duża rezerwa mocy 
Automatyczne urządzenie przeciwzani-

kowe 
Niespotykana precyzja. 

3 0 
miesięcznie 

przy z a l i c z c e z ł . 3 5 . — 
Autoryzowana sprzedaż odbiorników 

Ph !lipsa 

I j u i odzł.31. f 

K. 
§ Piotrkowską 125, tel. 100-44 

Weź' udziat w WuSUtim Konkursie Ra-
dipwyni, 

PHILIPSA nagrody wartości zł, 100.000. 
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Dacie poprawki do starego ustawo-] nikt nie robił, ale obliczony był na „do-
dawstwa, do rzeczy, które obciążają 11" z ułamkami jeszcze. 
Państwo wydatkami 1 niejasnościami, a Dlatego, gdy siadałem do rachunków 
nie dadzą się załatwić droga rozkazów.; przed końcem miesiąca, to była ostra 

Jest zawsze w ustawach i rozporzą-' praca! 
dzeniach dodatkowa praca włożona:, Moje rachunki podpisywał doktór, 
zwalić odpowiedzialność na kogo inne- smotritiel i sowiet szpitala, 
go, na Radę Ministrów. i Otóż opowiadał mi stróż, który no-

Dobrze byłoby, gdybyście odciążyli sił rachunki do podpisu, że pomocnik 
Radę Ministrów, a odpowiedzialność sprawnika, gdy miał podpisać rachu-
włożyli na ministra Spraw Wojsko- nek, to żegnał się trzy razy 1 mówił: 
wych, a co nie można, dali na podpis „Hospodl, pomiluj!"... (po chwili milcze-
Pana Prezydenta. I nia głośniej). 

Wojsko 1 sprawy zagraniczne najle- Tak, Ja będę wasze prawa 1 ustawy 
piej zostawić przy Prezydencie. podpisywał! (patrząc w dal. z uśmłe-

W państwach monarchistycznych, to c h e m ) . A ja byłem jednocześnie sekre-
było przy królu, przez samo jego uro- t a r z e n i szpitala i jego sowietu, 
dzenie. To dawało „ustojczlwole raw- Otóż doktór, młody człowiek, nie 
nowlesje". mógł znosić tego „kwasu" 1 „salnych 

Więc dokonacie próby przejrzenia świeczek" I dał projekt zmiany oblicze-
praw i wyciągnięcie z nich, co jest naj- nia rachunków do Irkucka. Po trzech 
odpowiedniejszego. Na koniec sierpnia kwartałach otrzymał za to „nagonlaj", 
macie przygotować 27 ustaw. j skierowany na cały sowiet, co ostateoz-

Sokołowski zamelduje rzeczy do me- 'n ie spadło na mnie. 
go podpisu (po chwili milczenia, pa- 1 Otóż, pod tą wymówka władzy mu-
trząc z uśmiechem w dal). | siał „rasplsatsia" cały sowiet szpitala. 

A ja będę postępował tak, jak zastęp To wszystko zrobiłem jednocześnie w 
ca sprawnika na Syberii... pół godziny i odesłałem do Irkucka. Bo 

Na Syberji, w pierwsze dwa lata po- nagana musiała być załatwiona i ode-
bytu w Kiereńsku, zrobili mi todzaj po- słana natychmiast, 
sady w Klerenskoj Grażdanskol Bolnice.| Płacił w szpitalu chory za siebie sam, 
Statut z tego szpitala był jeszcze z cza­
sów Mikołaja I. Rządzi! szpitalem do-

i któr i smotritiel. Poza tern, była Rada 
Szpitalna, którą stanowili: sprawnik, 
pomocnik sprawnika, sędzia miejscowy 

j i podprokurator, potem — pan dowódca 
„mlestnoj roty" — kapitan i wreszcie 
doktór. 

Sowiet bolnicy zależał od gubernji. 
gdzie był najwyższy Sowiet na guber-

| nję, gdzie szły — wszystkie papiery. 
Najlepsze w tych papierach były ra­

chunki, światło liczyło się jeszcze na 
„salnyja świeczki", chociaż dawno juz 
w szpitalu paliło się nafta. 

Porcje dla chorych były: „ordynar­
na", „extra- ordynarna" i mleczna. Do­
któr codzień musiał te porcje ustana­
wiać i obliczone było, co idzie na por­
cję. Był tam wliczany „kwas", którego 

Egipcjanie żądają niepodległości 
Rzym, 11 grudnia. I zabawienie faszystowskie 

(PAT) Stefani donosi z AleksandrjirFałhi Baduan. 
adwokat 

Premjer egipski Nessij Pasza dziś po po­
łudniu udał się do króla Fuada i złożył 
mu dymisję gabinetu. 

Aleksandria, 11 grudnia. 
(PAT) Wyjechali do Europy, celem 

Londyn, 11 grudnia. 
(PAT) W kołach politycznych Lon­

dynu pnzewidują, że rząd brytyjski zmie 
ni oporne stanowisko w sprawie przy­
wrócenia konstytucji egipskiej z r. 1923 

przeprowadzenie akcji propagandowej ' Jak wiadomo, brytyjski minister spraw 
na rzecz niepodległości Egiptu, prezes' zagranicznych Hoare w przemówieniu, 
stowarzyszenia „Misz al Fatah" (młody wygłoszonem 9 listopada na bankiecie u 
Egipt) _ Achmad Husajn oraz sekretarz l lorda majora wypowiedział się przeciw-
generalny tego stowarzyszenia, mającego'ko przywróceniu tej konstytucji. 

Burza nad kanałem La Manche 
K o m u n i k a c j a z o s t a ł a p r z e r w a n a 

Londyn, 11 grudnia. 
(PAT). Wskutek szalejącej burzy nad 

kanałem La Manche, żegluga pomlęd/y 
Douv'rem i Folkestone została dzisiaj ra 
no wstrzymana. W Boulogne od wcz.* 

P°dpisanla, by się pozbyć tego. raj oczekuje 200 pasażerów. Parowiee ropy. 

„Prince Leopold", płynący z Ostendy, 
zmuszony był zatrzymać sie w Dou-
yres. Żegluga pomiędzy Dieppe a New 
Haren nie została przerwana. Samoloty 
z Croydon odleciały w kierunku Eu-

lub gmina. Poszukiwunia za chorymi, 
którzy nie zapłacili, były częste. Raz 
przy kontroli zrobiono „naczot" byłemu 
smotritielowi, na kilka kopiejek. 

Poszukiwania go, „pierepiska" trwa­
ła już dwa i pół lat, gdy doszła do mnie. 
Poszukiwania były robione „w gorodie 
Tomskie". Bez kolei szło to trzy tygo­
dnie, a i tam się nie spieszyli. W Tom-
sku na blankietach pięciu uczastków po­
licji napisali, że go tam niema. Papier i 
pieczęcie na te poszukiwania szły już w 
ruble. 

Potem wysłano go szukać na „zo-
łotyje prllski", gdzie chowali się dłuż­
nicy, ale i tam „nie naszłoś". 

Myślałem, co robić. Niezalatwionych 
papierów nie mogło być we „wschodla-
szczem żurnale". Przy rewizji k a ż d e j -
najprzód badali akta niezałatwione. 

Ja wymyśliłem wiec Jeszcze jedno 
miejsce i wysłałem papier z poszukiwa-
waniami do Władywostoku, prosząc też, 
jak poprzednicy: „po swledlenJam", oy 
pismo szło jak najdalej i najdłużej.. 

Więc Ja będę te wasze ustawy pod­
pisywał tak, Jak ten pomocnik spraw­
nika" — zakończył Komendant swą o-
powieść Syberyjską, żegnając się z na-
mi. 

Nie było spisku na życie 
regenta |ugos łow!cńskies .o 

Blałogród, 11 grudnia. 
(PAT). Zaprzeczają tu formalnie po­

głoskom, Jakie ukazały się w prasie za­
granicznej o wykryciu rzekomego spi­
sku, mającego na celu wykonanie za­
machu na księcia regenta. Pogłoski te 
powstały prawdopodobnie na tle wia­
domości o wykryciu niedawno dwuch 
niezależnych od siebie tajnych organi­
zacyj komunistycznych. Aresztowano 

rzekomo 8 osób, a przesłuchano 4(L 
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P a n i k a w A d d i s A b e b i e 
spowodu pogłosek o zamierzonem bombardowaniu miasta 

przez włochów.—Abisynja w trudnościach f inansowych 
s n

A . d ? 1 , s A b e l > a , 11 grudnia. wo jeszcze większą panikę. Około ICO " 
i f A U Dzisiaj o godz. 5.30 rano za- kupców ormian, znajdujących się pod 

mono wszystkich mieszkańców opieką Francji, ukryło się w gmachu 
poselstwa, nietylko ze swojemi kapita stolicy, że spodziewany jest atak lot­

niczy i wezwano ludność do opuszcze­
nia miasta. 

Wobec tego, że do godz. 8-e.i nie u-
kazal się żaden samolot włoski nad 
miasttem, powstało przypuszczenie, że 
był to fałszywy alarm. 

Addis Abeba, 11 grudnia. 
(PAT). O panice wywołane! dziś w 

stolicy Abisynii przez pogłoskę, Iż lotni­
cy włoscy będą bombardować miasto, 
podają Informacje uzupełniające. Pierw­
szą wiadomość o tern rozpowszechnił 
jeden z dziennikarzy amerykańskich. •-
Wieść obiegła miasto lotem błyskawi-
cy.Nastąpił run na samochody, taksów­
ki żądały po 300 franków za odwiezie­
nie posażerów poza miesto na odległość 10 kim. 

Nad miastem ukazały sie dwa samo­
loty abisyńskie. Wywołało to początko-

łaml, ale niektórzy nawet z meblami.— 
Gdy okazało się, że żadnych samolo­
tów włoskich niema, w mieście powró­
cił spokój. 

Krąży pogłoska, że bombardowaniu 
uległy miasto Hawasz i niektóre poste­
runki abisyńskie w Ogadenie. Rząd abi-
syński nie ma o tern żadnych wiadomo­
ści. Wydano rozkaz o pilnem strzeże­
niu składów broni. 

Warszawa, 11 grudnia. 
(PAT). Według informacyj ze źródeł 

angielskich, francuskich, niemieckich i 
włoskich, na frontach Abisynji w dniu 
11 grudnia panował spokój. 

Według wiadomości ze źródeł an­
gielskich, jedyny fakt godny zanotowa­
nia, to atak lotniczy włoski na oddziały 
abisyńskie na południo - zachód od Do­

lo, w pobliżu granicy Kenyl. Abisyńczy-
cy ponieśli podobno duże straty w wy­
niku tego ataku, gdyż lotnicy włoscy z 
nieznacznej wysokości ostrzeliwali prze ' 
ciwnika z karabinów maszynowych. 

Aresztowania księży 
w Niemczech 

Hitlerowcy w dalszym ciągu 
prześladują duchownych kościoła 

katol ickiego 
Berlin, 11 grudnia* 

(PAT). Urzędowo donoszą: Tajna 
policja państwowa dokonała niedawno 
po zawiadomieniu o tern ministra o' 8 

spraw kościelnych Rzeszy i Prus r«jg 
zji w lokalu t. zw. „Informationstelie 
der Bischoeflichen Behoerden Deutscn-
land" w Berlinie. 

Rzym, 11 grudnia. 
(PAT). Komunikat oficjalny Nr. 68: 

Marszałek Badaglio donosi: Na ca łymi ' ""Aresz towano sekretarza biura, ~ . 
floncie nie zaszło nic godnego z a n o t o - j k a kapituły berlińskie! ks. prałata 
wania. Organizacja intendentury i sie- j Banascha, Jego sekretarza oraz "l1*" 
ci dróg na tyłach Jest w pełni rozwoju.; duchownych katolickich na obszarze 

Rzeszy. Jako podejrzanych o zdradę ^ 
Kair, 11 grudnia. 

(PAT) Z Addis Abeby donoszą, że 
wobec trudności finansowych, w jakich 
znalazł się skarb abisyński naskutek 
wojny, zmniejszono pobory urzędni­
ków, oficerów - cudzoziemców w służ­
bie rządowej. 

Poza tern podwyższono opłaty za 
świadectwa handlowe oraz niektóre 
podattki. 

Rzeszy. Jako podejrzanycn o . ( 

Jemnic państwowych. Dochodzenia » 
zostały jeszcze ukończone. ^ 

Powyższa wiadomość urzędowa R 
twierdza krążące już od dłuższego 
su po Berlinie pogłoski na ten teirat. 

Pożegnanie red. Święcickiego 
szefa biura p r a s o w e g o 

rady 
ministrów 

Warszawa, 11 gr jdnla* 
(PAT). W związku z wyjazdem^ ' 

tychczasowego szefa biura prasowa 
prezydium rady ministrów o. reo. x 
Święcickiego do Paryża na s t a n o -
kierownika oddziału P . A. T.. szef W" 
prasowego prezydjum rady minist r

c./ 
podejttjpwal dziś popołudniu w sa'cJ.Cata 

, prezydjum rady ministrów hefl> 
, przedstawicieli prasy. .• c , 

wynajmuje pokój. W dniu zabóistwa min. j kiego". Na pytanie świadka, czy złapali Przyjęcie to z^zc.iyyl swa ^ i, 

Pierackiego, około godz. 19-ej Swary- sprawców morderstwa, Swaryczewski nością p. Premjer M. Zyndram - £ c . 
czewski, niosąc szklankę wody, rozlał odpowiedział: „Właśnie nie". ualkowski w towarzystwie W&sC A 
wodę, a na uwagę świadka, że jest zde-: Świadek rozpoznaje wś.-ód oska^żo- tarza stanu dr. W. Grzybowskiego *L 
nerwowany, odpowiedział: „Dziś jest nych Łebeda — — — •• .«inistrvŁ 

straszny dzień, bo zabili ministra Pierac- skiego. 

Dziś Jest straszny dz IU 

jako owego Swaryczew-

Świeżą, zdrową cer; uzyskasz 

C o z e z n a j ą ś w i a d k o w i e w p r o c e ­
s ie o z a b ó j s t w o ś.p. m in . P i e r a c k i e g o 

Warszawa, 11 grudnia. 
(Pat) — Dzisiejsze posiedzenie sądu 

okręgowego w sprawie o zabójstwo ś.p. 
min. Pierackiego, rozpoczęło się o godz. 
10 min. 40. Na wstępie prokurator Że­
leński składa sądowi dwie fotograf je: 
Anny Czeremyńskiej i Andrzeja Fedyny 
znanych działaczy O. U. N. i prosi o za­
łączenie ich do akt sprawy. 

Obrońca osk. Karpynca, adw. Szła-
pak wnosi o powołanie na rozprawę bie 
głęgo chemika, prof. Dziewońskiego ?-
Krakowa, a to w związku z mającymi 
być przesłuchanymi w najbliższych 
dniach świadkami, u których osk. Kar-
pynec nabywał chemikalia, znalezione w 
mieszkaniu oskarżonego. 

Prokurator Żeleński wnosi o pozosta 
wienie wniosku adwokata Szłapaka bez 
uwzględnienia, gdyż zarówno ze wzglę­
dów formalnych, jak i rzeczowych, wnio 
sek ten jest pozbawiony podstaw. 

Obrońca osk. Kłymyszyna, adw. Pa-
wencki przyłącza się do wniosku adw. 
Szłapaka, poczem sąd ogłasza postano­
wienie, pozostawiające wniosek obrony 
o wezwanie biegłego chemika, zgłoszony 
po upływie terminu ustawowego, bez 
uwzględnienia, wobec tego, że w aktach 
sprawy znajduje się wyczerpująca eks­
pertyza chemiczna tegoż prof. Dziewoń-

myiąc się. 

MYDŁAMI P R Z E W Z C Z O N E M I 
L a b . C h e m . F a r m . 

M. MALINOWSKIEGO 
W a r s z a w a , u l . C h m i e l n a 4 . 

Do nabycia we wszystkich pierwszorzędnych firmach. 

W o j s k a j a p o ń s k i e z a j ę ł y 
m i a s t o P a o c z a n g p o k r w a w e m s t a r c i u 

Londyn, 11 grudnia. 
(PAT) Według doniesień ze źródeł 

z n a i b r u z P I U I ™ . , - | ôlcka Ta^ońsko-mandżurskie, przy- 1 chińskich, miasto Kujuan zostało zajęte skiego i wobec tego, że przewód sądowy z e w o i s k a laponsKO m a n a z u r & K i e , VJ-fy , 
w dotychczasowej swej fazie, nie daje byłe z D ^ ^ n M ^ W ^ f ^ ^ . ^ i 

Pekin, 11 grudnia. 
(PAT) Ze źródeł chińskich donoszą,] 

w dotychczasowej swej fazie, nie i • przez oddziały Ma/hdżukuo po wycofa 
żadnej nowej okoliczności, któraby po-1 czang w prowincji Czahar po krwawem 1 niu się milicji chińskiej, której dowódca 
wodowała konieczność uzupełnienia rze starciu z miejscową policją. Po obu stro-|Ll-ke-czeńg został śmiertelnie ranny. 12 
czonej ekspertyzy chemicznej. nach są zabici i ranni. Z Kałganu dono-1 miliciantów również odniosło rany. 

szą, że nie można otrzymać ścisłych wia 
domości, spowodu uszkodzenia połączeń 
drutowych oraz surowej cenzury. Incy­
dent miał być spowodowany dążeniem 
japończyków do zastąpienia policji chiń­
skiej przez policję mongolską^ sprzyja 

Skolei sąd przystępuje do dalszego 
badania świadków. 

Jako pierwsza, zeznaje Róża. Glicen-
steinowa. 

Świadek mieszkała u swej siostry, E. 
Kaszerowej, u którei w dniu 15 maja ivaszerowej, u K . L o r e i w u i n u i . / u » p « v > v j r - > - - • - • - « , . . , * ' . 

1934 r. wynajął pokój niejaki Swaryczew jącą penetracji joponskiei wgłąb prowin 
ski. Sublokator nie mówił na jak długo I cji Czahar. 

ł ł W O O ^ ^ ^ C W J * * * * * ^ • • • • • • • • ^ • ^ • • • • o * * • • • • • • • • • • • • • • • • • 

E l KAHAN MATERIAŁY HESKIE 80 Pśotrko wska 80 
• mmm m\f%M MW^wM S k ł a d K o m i s o w y Sta rgyck le j M a n u f a k t u r y 

milicjantów również odniosło rany 
. Hankou, 11 grudnia. 

(PAT) Gen. Czang-Czin, gubernator 
prowincji Hopei został mianowany mini­
strem spraw zagranicznych na miejsce 
Wamg-Cziag-Wcia, który spowodu ran 
otrzymanych podczas dokonanego na 
niego zamachu musiał podać się do d y - i 
misji. j», 

si urzędnicy prezydjum rady minis^j, 
oraz kierownicy oddziałów prasom 
p( szczególnych ministerstw. 

Anglja nie odstąpi cypf 
Oświadczenie ministra koK"1' 

„..Thomasa 
Londyn, 11 grudni''! 

(PAT) Minister .kolonu,JbomasA, 
powiadając na zapytanie w Izbie C"j^ 
zakomunikował, że rząd W. Brytanii., 
zamierza odstąpić wyspy Cypru ź^jl 
mu obcemu mocarstwu. Minister y 
przytem, że ogólna sytuacja tej V$ 
jest całkowicie zadawalająca i że z?yji 
zmiana w statucie k o n s t y t u c j i 
wyspy obecnie nie jest przewidy^ 8 

Opór Japonji 
na konferencji morskie] 

Londyn, 11 grudnia 
(PAT). Popołudniowe posiea*Vi 

konferencji morskiej niemal w c a jd-
wypełniła deklaracja japońskiego' j,o 

mirała Nagano w sprawie japoński-
postulatu _ ustalenia maksymalne! 
cy zbrojeń. Nagano nie odstąpi! 0 0 

nowlska. zajętego Już uprzednio P.,̂< 
delegację japońską 1 nie zdradził s K 

noścT do jaklgokolwiek komprotnĵ  

Nieście nomoc - r t ) 

najbiednieisz^ 

K o m i s j a p a r l a m e n t a r n a p r z e c i w k o p r o p o r c j o n a l n o ś c i 
Paryż, 11 grudnia. 

(PAT) Komisja dla powszechnego 
głosowania, wyłoniona przez Izbę Depu 
towanych, obradowała dziś nad kwestją 
ewentualnej zmiany ' ordynacji wybor­
czej. 

Po wysłuchaniu referatu deputowa­
nego Mistlera, większość komisji usto­
sunkowała się nieprzychylnie do zasady 
proporcjonalności. Pomimo to, na wnio 

dzać reformę ordynacji wyborczej. Wy­
daje się mało prawdopodobnem, czy ko 
misja przystąpiła jednak wkrótce do 
dyskusji nad sprawą proporcjonalności 
głosowania. 

Komisja przedstawi jednak izbie pro 
pozycje w tej sprawie. Należy zazna­
czyć, że izba postanowiła iuż swego cza 
su zmniejszyć ogólną liczbę deputowa­
nych, która jednak nie została Jeszcze 

Proces 20 niemców w Czechosłowacji 

"sek" deputowanego Coty, zwolennika] dotychczas dokładnie określona. Praw-
zasady proporcjonalności, postanowiono dopodobnie będzie ona ustalona na jed-
rozwaźyć na najbliższem posiedzeniu nem z najbliższych posiedzeń komisji, 
sprawę, czy należy wogóle przeprowarl 

Mor. Ostrawa, 11 grudnia 
(PAT) Przed sądem w Morawskiej 

Ostrawie toczy się wielki proces poli­
tyczny przeciwko 20 niemcom, obywa­
telom czechosłowackim, oskarżonym 

0 zdradę stanu na pod -st a wie ustawy o 
ochronie republiki. Odczytanie aktu os-
ka.żenia zajęło dwa dm czasu. 

Akt oskarżenia zarzuca 20 działa­
czom niemieckim diżenie do zorganizo­
wania niemców sudeckich, morawskich 
1 Śląska Opawskiego, celem oderwania 
tych ziem od Czechosłowacji. Utworzo­
ne w tym celu organizacje „Ordnungs-
ring" i „Arbeitsring" rozporządzające du 
żerni środkami finansowymi, urabiały 
przedewszystkiem młodzież dla irryden 
ty. Organizacje lokalne łych „ringów" 
nosiły wojskowy charakter. 

ł str . 
pośród których znajduje się P° s ~ j ntc f < !, 
nictwa Henleina dr. Nauwirth- 4*cgo _ 
sowanie społeczeństwa n iemiccK Ł j f 
Czechosłowacji tym procesem |CvSiajjł' dzo duże. Proces potrwa o^^^Jfigr* 

Przesi lenie rządo^ 
w Hiszpan?3 ,: 

Madryt, 11 iraifM'f 

(PAT) Martinez de Velaso <>s» 
czył wczoraj przedstawicielom PLV"jj 
dopiero w dniu dzisiejszym ^ ^ 0 f i e , 1 | , 
powiedzieć, źe przyjmie misję tw . |<o, 
gabinetu. De Yelaso odbył w c z ^ ^ ^ {•amneiu. ue v eiaso uuuyi "—.[el° 
ferencję z przewodniczącym , cpfl' c^ 
b. premjerem Hapaprieta a naS.L

 nlti, 
.Gil Roblesem, który oświadczy* 

Oskarżonych broni 9-ciu adwokaiłów. jesł tfotów do współpracy. 
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NA ŁYŻKĘ CIEPŁEJ STRAWY 
DLA NAJBIEDNIEJSZYCH MIESZKAŃCÓW ŁODZI. — AKCIA d o -

MOCY ZIMOWEJ ZATACZA CORAZ SZERSZE KRĘGI 
W niektórych dzielnicach upoważ­

nieni członkowie komitetów rozpoczęli 
regularną akcję zbiórkowa, odwiedza­
jąc niemal każde mieszkanie i zbierając 
bądź ofiary pieniężne, bądź żywność i 
garderobę. Jak wynika z prowizorycz­
nych sprawozdań, społeczeństwo łódz­
kie uświadamia sobie grozę sytuacji ty­
siącznych rzesz najbiedniejszych, czego 
dowodem są napływające datki. W nie­
których miejscach są one większe, w in­
nych mniejsze, ale wypadków odmowy 
zaofiarowania czegokolwiek na akcję 
pomocy zimowej niemal nie było do­
tychczas. 

Ta zbiórka przeprowadzona będzie 
we wszystkich dzielnicach, w calem 
mieście. 

Wierzyć należy, że nikt nie odmó­
wi bodaj najskromniejszej ofiary, a w 
ten sposób przyczyni sie do skuteczne­
go przeprowadzenia akcji pomocy naj­
biedniejszym. 

Zbliżają się święta Bożego Narodze­

nia i Nowy Rok. W tym okresie tra­
dycja nakazuje przesyłać sobie wzaje­
mnie specjalne druki lub karty wizyto­
we z powiszowaniami. Licząc koszty 
druków i kart oraz znaczków poczto­
wych, wydaje się na ten cel w okresie 
przedświątecznym i noworocznym po­
ważne kwoty. Dlatego też komitet po­
mocy najbiedniejszym postanowił zwró­
cić się do społeczeństwa łódzkiego z a-
peleni, aby w roku bieżącym odstąpiło 
od tej tradycji, i pieniądze, przeznaszo-
ne na ten cel, złożyło jako ofiarę na 
rzecz pomocy zimowej. Nazwiska ofia­
rodawców podane zostaną do wiadomo­
ści publicznej, stanie się wiec zadość 
zwyczajowi, a zyska się przez to pomoc 
dla 30,000 ludzi w Łodzi, czekających 
na łyżkę ciepłej s t rawy. Niewątpliwie 
apel ten nie przebrzmi w Łodzi' bez 
echa. 

I jeszcze jeden szczegół, bardzo cie­
kawy i znamienny. Akcja pomocy zi­
mowej prowadzona jest nietylko w Ło-

• » » • • • » • • • • » > • • • • • • 

Dzis Aleksandra M. 
Jutro Łucji P. M. 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Ubyło dnia 

7.34 
15.25 
18.14 
9.57 
7.55 

10.15 

SFOFONE WIADOMOŚCI 
, UŁATWIENIA MELDUNKOWE w ŁODZI 
?ł l a s t o s w a t t e ^ W ^ P I E R E ^ Z Y M - I F Z Ę D Z Ł R F * ' W 'hote* 

• pokojach umeblowanych. Zgodnie bowiem 
^•sirukcją ministerstwa S P R A W wewnętrznych, 
"sączony system meldunkowy dla hoteli 

•?°*adzony zostaje równocześnie na terenie 
kraj . Karty meldunkowe, Z A W I E R A J Ą C E 

0 cztery rubryki, wypełniane B Ę D Ą w )ed-
egzemplarzu. 

* * 
T J T Y L A T Ł O ELEKTRYCZNE STANIEJE W 
'* z dniem 1-go lutego. Obniżka taryiy mia-

r rrzepiowadzona przez dyrekcją elektrow-
'. -m 1 stycznia i wynieść miała 5 groszy 

( O k wacie. Wobec obniżenia C E N węgla, O B -
l 1 Wyniesie 10 groszy i wprowadzona będzie 

!c-ipc później, P O ogłoszeniu nowych C E N 
A W dzienniku statystycznym. 

* * 
ty^ICZENIA GIMNASTYCZNE DLA MŁO-
V., *Y szkolnej, które są przeprowadzane na 
H.:iCa> powietrzu, zostały przez kuratorjum 
jjillu szkolnego uzależnione od pogody. Dla 
i ( * c6w odtąd ćwiczenia na wolnem powietrzu 
loj.^wolone, gdy temperatura nie jest niższa 
'i>« '. '' stopni ; zera, a dla dziewcząt — 
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Przedłużenie godzin handlu 
Kupcy proponują przerwę obiadową 

Jak już donosiliśmy, w najbliższym py miały przerwę obiadową, której 
czasie ukazać się ma zarządzenie, zmie-J obecnie nie mają, t. j . były zamykane w 
niające w pewnym stopniu przepisy o 
godzinach handlu. M. in., w soboty i dni 
przedświąteczne sklepy mają być ot­
warte o 2 godziny dłużej niż dotych­
czas, z tern, żc np. w poniedziałek, będą 
otwarte o ? godziny .krócej, aby usta­
wowy czas pracy ala 'pracowników zo­
stał zachowany. 

W związku z tern dowiadujemy się. 
iż organizacje kupieckie • postanowiły 
zwrócić się do władz rządowych z proś 
bą, aby przedłużenie godzin handlu obo­
wiązywało we wszystkich dniach ty­
godnia, co w dużej mierze przyczyni 
się do zwiększenia obrotów handlo­
wych. Ponieważ jednak władze stoją 
na stanowisku przestrzegania godzin 
pracy dla pracowników- — organizacje 
kupieckie występują z projektem, aby 
wzamian za otwarcie sklepów do go­
dziny 9 wieczorem codziennie — skle-

godzinach od 1 do 3-ej, lub od 2-ej do 
4-ej po poł. Wtedy ilość godzin otwar­
cia sklepów pozostanie ta sama co do­
tychczas, a kupiectwo zyska na tern, z 
tego„ powodu, iż w godzinach obiado­
wych liczba klijentell jest..minimalna, 
podczas gdy w wieczornych może być 
bardzo duża. 

Z memoriałem w tej sprawie wystą­
pił również cech piekarzy,' prosząc, aby 
dozwolona była sprzedaż pieczywa w 
niedziele i święta do godziny 10 rano. 
Z ulgi tej korzystałyby tylko te sklepy, 
które są filjami piekarń. Cech piekarzy 
twierdzi, iż zarządzenie takie umożliwi 
zatrudnienie bezrobotnych, gdyż zajdzie 
potrzeba zaangażowania dodatkowego 
personelu dla wypieku i sprzedaży, a z 
drugiej strony dostarczy się ludności 
świeżego pieczywa w dni 

dzi, ale w całem województwie łódz­
kiem. I oto donoszą nam z Piotrkowa, 
że społeczeństwo tameczne postanowi­
ło, niezależnie od ofiar, wręczanych v/y 
słannikom komitetów dzielnicowych, o-
podatkować się na cały okres zimowy 
kwotą 5 groszy od każdego biletu kino­
wego, wychodząc z założenia, że 5 gro­
szy więcej za bilet nie jest żadnym cię­
żarem. Odnośna uchwała podjęta na 

zgromadzeniu obywatelskiem, przesia­
na została do właścicieli kin piotrkow­
skich i od kilku dni bilety wejścia są o-
podatkowane 5-groszową opłatą. Co­
dziennie do kin przybywają wysłannicy 
komitetu, którzy podejmują te ofiary, 
na podstawie wykazu sprzedanych bi­
letów. 

Może przykład ten znajdzie naślado­
wnictwo w Łodzi? Dla licznych rzęgz 
kinomanów różnica w cenie biletu w 
wysokości 5 groszy zaledwie, nie-bę­
dzie odgrywała żadnej roli. Jeżeli sobie 
jednak uprzytomnimy, że łódzkie kina 
cieszą się dużą frekwencją i że będric 
można w ten sposób zdobyć dość po­
ważne kwoty na pomoc dla najbiedniej­
szych — ofiara ta wyda się najbardziej 
celową i właściwa. 

W nadchodzący poniedziałek o go­
dzinie 7-ej wieczorem odbędzie się w 
gmachu zarządu miejskiego posiedzenie 
sprawozdawcze prezydiów wszystkich 
komitetów dzielnicowych pomocy naj­
biedniejszym. Na posiedzeniu tern win-

świąteczne. ny być poruszone wszystkie wyżej wy-
(r) I łuszczone sprawy. 

Hurtownicy cukru ponieśli straty 
e ) zera, 

- K O N T R O L A CEN "NA TARGOWISKACH 
! " c h rozpoczyna się od piątku. Kontrola ma 

6
C ° ' U p i z e s t : : • • • • • M i r przedewszystkiem, aby 

tfd, r c ' i e przedświątecznym ceny artykułów 
fc^VczVch nii były wyższe od ustalonych w 

'nVm cenniku. Odbywać się ona będzie 
targowe — we wtorki i piątki. 

CTWA PRZEMYSŁOWE NA ROK I L I A D Ę 
l l . j o

m i , ! *ą być wykupione bezwzględnie do dnia 
^ °- m. Po dniu 1 stycznia pobierane będą 
^ i e * o d s e t k i karne. Termin ulgowy dla wy-
^ I*0 Świadectw, nic jest, jak informują wla-

a 'bowe, przewidziany w roku bieżącym. 

^ ° D A T K O W A KOMISJA POBOROWA dla 
1$ k ' *-"dź-Miasto I urzędować będzie w dniu 
'̂'Isl • m ' w ' ° k a ' u biura wojskowego zarządu 

& "c&> (Piotrkowska 165) ł obejmować bę-
^ ? f 0 ! j o t o w y c h rocznika 1914 i starszych, 20-
Sku l y c h n a terenie 2, 3, 5, 8, 9 i II komo-

"I6vv p.p. 

FI D Y Ż U R Y A P T E K 

I K,'! w nocy dyżurują następujące apteki: 
L N > r . i S Z n ( P L A C K O Ś C I E L N Y 10). A. Charemzy 
FILIA U a E Millera (Piotrkowsko 461, M Vja*d 'Piotrkowska 2251, Z. Gorczyckieiio 

5°0. G. Antoniewicza (Pabjanicka 50). 

na nagiej o b n i ż c e cen.— Bank C u h r o w n ctwa 
o d m ó w i ł udzie lenia bonif ikaty 

Zniżka cukru, 'która obowiązuje iuż.słu Cukrowniczego, jak to miało misj-
od 5 grudnia, "wywołała na rynku '-.il-lsce podczas obniżki cen cukru w roku 
kudniowy brak tego produktu, spowo- j ubiegłym, spisały rejentalnle zawartość 
dowany wstrzymaniem sie detalistów 1 składu i ażeby nie pogłębiać chaosu v.a 
ud zakupów zanim nie została ogtos,:o-: rynku Inie wywoływać sztucznego bra 
na obniżka ceny. Hurtownie uprzed/o- ku cukru rozpoczęły sprzedaż po cenach 
ne przez Bank Cukrownictwa o zniłce 1 ustalonych przez władze. Tymczasem 
cen zaledwie na trzy dni przed wpro- \obecnie, gdy nadszedł termin regulacji! 
wadzeniem zniżki, a posiadając kilku-, rachunków, Bank Cukrownictwa nie 
wagonowe zapasy cukru, nie mogły Lh chce udzielić bonifikaty, tłomacząc się 
rozsprzedać. Hurtownie, licząc na otrzy tein, że zulkża wprowadzona została 
manie bonifikaty ze Związku Przemy- przez rząd, a nie przez Związek Przemy 

Obniżka taryfy telefonicznej 
nastąp i z d n i e m 1 lutego 1936 r o k u 

Zmiana taryfy telefonicznej, która 
weszła, w życie z dniem 1 stycznia r. h., 
wywołała niezadowolenie abonentów. 

Chodziło mianowicie o to, :.e rzeko­
ma obniżka taryfy okazała sie w pratc-
tyce podwyżką, gdyż PAST-a. obniża­
jąc taryfę, zmniejszyła także kontyn­
gent rozmów. 

_ Ostatnio szereg organizacji podjął 
ponowna akcję o obniżenie taryfy tele­
foniczne;. Akcja ta, jak sie dowiaduje­
my, wkroczyła obecnie na realne tory. J1936 r. (k) 

W dniu wczorajszym odbyło się po-

słu Cukrowniczego. 
W sprawie powyższej wyjechali do 

Warszawy delegaci hurtowników pro­
wincjonalnych, którzy interweniowali 

u kierownika sprzedaży, urzędującego 
z ramienia Związku Przemysłu Cukro­
wniczego. Kierownik sprzedaży potwier 
dził odpowiedź udzieloną przez Bank 
i dodał, że żadna bonifikata nie iest prze 
widziana. 

Decyzja ta krzywdzi hurtowników 
cukru, którzy zostali poszkodowani oo 
kilkanaście tysięcy złotych. 

Hurtownicy wyłonili specjalną dele­
gację, która w sprawie uzyskania bo­
nifikaty interweniować będzie w Zw. 
Przemysłu Cukrowniczego, gdyby zaś 

siedzenie Rady Nadzorczej PAST-y w j interwencja ta nie dała rezultatów, hur-
Warszawie, na którem byli również townicy zwrócą się do ministerstwa z 
becni przedstawiciele ministerstwa poczt prośbą o obronę i udzielenie oomocy 
i telegrafów. i w sprawie uzyskania bonifikaty od pru-

Tematem posiedzenia była sprawi ducentów cukru. (v) 
zmiany taryfy telefonicznej, którą pod­
dano dokładnej analizie. 

Jak twierdzą ze źjródel dobrze poin­
formowanych, obniżka taryfy telefoni­
cznej zostanie dokonana, a wprowad:e-

REWELACYJNA REW.JA MODY 
PARYŻ - ŁÓDŹ. 

W najbliższych dniach wstąpią do nas, prze-
jazde-n z Paryża, czołowe frmy warszawskich 

nie jej W.Życie nastąpi W dniu 1 lllt.'gO t l n i n o w m o d - dyktujące modę w Polsce, aby 
j zademonstrować najnowsze kreacje midy na 

rok 1936 w Grand Cate. 
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Do Jugoslawji, a ne Grecji 

Hadą piłkarze Krakowscy Jak juz donosiliśmy, udać się mieli piłkarze krakowscy na -torurnee po Grecji. Przed kilku dniami jednak Związek grecki odwołał tournee, zapraszając piłkarzy krakowskich na lato roku przyszłego. Zarząd KOZPN-u, który Jednocześ­nie r°rtraktował z Jugosławją, otrzymał .jut w dniu wczorajszym potwierdzenie rozegrania 3-ch •potkań w okresie Świąt Bożego Narodzenia w miastach jugosłowiańskich. Najgorszy jednak sęk v/ tem, łc Wiola nie chce dać uwych za­wodników do reprezentacji. W sprawie tei zwrócił się KOZPN do P Z. I P.N-u, prosząc iednoc.eśnie o zezwolenie na udział w tournee Smoczka z Warszawianki. 
K u w n T r t s k l I Wezner 

w s f ą I do Wars r,wian'U Znakomici bokserzy pomorscy — Krzemiński i Werner, znani również w ł.odzi z ostatniego mcc:: Łódź — Pomorzo, przebywają juz od dłuższego czasu w Warszawie i jak donos'ła prasa stołeczną, nosili T:Ą z zamiarem wstąpie­nia <' i '-':<)'',. Tymczasem />kazuje 6ic obecnie, że j-W.c!arz« ci wstąpili do Warszawianki i wy-stą;-i-\ juz w najbliższych meczach tego klubu. 
D w a z ? p r o s z e ń a 

r i > R ę c : r \T IK4* Klub l.K.P. otrzymał na 22 b m. propo­zycje rr*"v<:anln towarzyskich meczów bokser­skich od lwowskiej I.echji 1 od stołecznej War­szawianki. O ile I.cchja zaakceptuje warunki fi­nansowe imprezy, wysunięte przez łodzian, to l.K.P. wyjedzie do Lwowa, w przeciwnym na­tomiast razie dojdzie do meczu z Warszawian­ką, która dysponuje obccn'e dzięki pozyskaniu Krzemińskiego i Wczncra, bardzo silną druiynn. Mecz I K.P. — Warszawianka miał się od­być iuz rrzed raru tydodniami. jednak Warsza­wianin nto dała wogótr odpowiedzi na propo-życic l.K.P. Obecnie Warszawianka przeprasza klub łódzki za ten nietakt i tłumaczy się bra­kiem kompletnej drużyny. Gdyby w dniu 22 b. m doszło do mec-.-u l.K.P. — I.cchja, to mecz z War«znwianką od­byłby s'ę 12-go styczn!a, przyczem druiynn sto­łeczna wystroić ma w naatc-"itinevm składzie: Rainlowski, K̂emiński, Forl-̂ ki, Polus. • Brzóz­ka. Zaręba. Wczncr. ClęJ.k̂i wagi Warsza­wianka nłe rn*iada. Mc oz z Warszawianin ocl-będzio w stolicy. 
E t o - s e r z y Bir K i r 

wrltTn Z Te » R T< » r * ' Drużyn bokserska łódzkiej Bar-Kochby ro­zegra w djiiu. jutrzejszym w sali Goyoi.i o god-i-nte 20-cj mecz towarzyski z zespołem, zas ra tydzień, t. j. 20-go b. m. Ba--Knchbn walczyć będzie z drug!m zeespołem l.K.P , w którvm wystąpią m. in. Banasiak i Leszczyński. Program meczu z Gcyerem przewiduje na- I stępujące walki: Kulibabka (G) - Mo«z'tnwicz' (BK), Wyszkowski (G) - Frankental iBKl, j Augustynowicz (G) — Linderraan (BK). Woj-1 Ciechowski II (G) - Paryże- (BK), Gdańskii (G) — Ajzykowlcz (BK), Mikołajczyk K5) — I Moasnan (BK). Troszczyński (G) — Wa»ser-' man (BK) i Ostrowski (G).— Borcnsztajn (BK), 
* ' * » - N « » * D i B B « E » » S » » B B B « B B H H * M n a » i . 

D s ' p g i c j a p r a c o w i r i k ó w 

s a m o r z ą d o w y c h 

w y p c h a ł a do Warszawy 
n i konfe;enc'ę 

Jak już donieśliśmy wczoraj, zapo­
wiedziany strajk protestacyjny w ma­
gistracie łódzkim został odwołany, po­
nieważ z Warszawy nadeszło zawiado­
mienie, iż przedstawiciele pracowników 
wezmą udział w obradach, dotvczącycn 
nowej pragmatyki urzędnicze!. 

Konferencja w tej sprawie w mini­
sterstwie spraw wewnętrznych odbę­
dzie się dziś. W związku z tem wczoraj 
wyjechała do Warszawy delegacja 
przedstawicieli wszystkich związków 
pracowników samorządowych z no. Ko-
wajskim, Wojdancm i Kłeckiem na cze­
le. (v) 

OWżsniB ceny orądu 

Wyssane pomarańcze i parzone cytryny 
Pomysły pisma „narodowego".—Byle robić zamieszanie.-^-Kupcy 

w obronie swej czcL—Powołanie dwuch rzeczoznawców 
kupiectwa — członkowie sekcji owoc^ 
wej centralnego stowarzyszenia u 
nych kupców i dwaj kupcy o w o c ^ \ 

Przed sądem okręgowym rozpoczęła! wraca pomarańczy jej soczystość, ale i 
nadaje jej kodoru cieimno-czerwoncgo 
czyli robi ze zwykłej pomarańczy — ma 

adwokatów Waicman^ 

się w dniu wczorajszym niepowszednia 
sprawa, w której jako oskarżony wystę­
puje redaktor jednego z pism zamiejsco­
wych, a jako oskarżyciele dwaj kupcy 
branży owocowej w Łodzi — Grundman 
i Krakowski 

W wspomnianem piśmie ukazał się 
w swoim czasie artykuł pod następują­
cym tytułem „Malinowy ulipek pejsatc-
go sprzedawcy. — Wyssane pomarańcze 
i parzone cytryny. — Zdemaskowane o-
szustwa żydowskie". Z treści artykułu 
wynikało, że, zdaniem pisma, żydowscy 
sprzedawcy owoców, celem powiększe­
nia zysków przeprowadzają nad poma­
rańczami i cytrynami następujące żabie- . 
<si, niemal chirurgiczne: Za pomocą strzy pomarańczy — mogły, mimo ich całą Rzecznicy oskarżycieli stwi ^ 
kawki „wysysają" z pomarańczy sok \ absurdalność, wywołać w umysłach bez że ten wa'osek adw. Kowalskiej , ^ 
i tą samą strzykawką — wpuszczają do krytycznych nieufność do kupców. Z te- ( ucieczką przed odpowiedzialnością . ^ 
mipższu owocu pewną dawkę „malino-,go zatem względu i z uwagi na to, że te- obrona prcjSrrJe zasłonić się wyj> 
wego ulipku" — który nietylko p rzy - go rodzaju wymysły godzą w dobre imię formalnym, który zresztą nic jest , 

i ny, gdyż wiośnie oskarżyciele sa P r , j u , 
; stawiciclami wszystkich żydów han° 
! jącvch w Łodzi owocami. ... j j . 

|| Rzecznicy oskarżenia wywodzili 

linową. Co z owym sokiem kupcy robią : stąpili 
VRZ*Ł£fi*Z I. P ° ? a T ł 0 ' 9y

Ł r ynyjWacht Ia r przec iwko redaktorowi O ­ K * 
f e s z c z i C I L T L J ^ K ^ p i s m ° ~ wiedzialnemu pisma zamiejscowego ze 

v c S k i a l l , C : k u p C y .
p a

™ V
c

'
 8 k " < ł ° oszczerstwo w druku. M „ f 

B « £ # « ­ ° W "^yssysaią" sok i Rozprawie przewodniczył sędzia M«/ ńfcJL 4
 S Z " ą i ! Q fUpe,.nie

 ° P«worne son. Jako obrońca stawał adw. K o * * 
choćby doprowadzenie takiej wyciśnie- sld _ były radny? 
! n L 5 3 ! 7 " y * ° P 0 r . z s d k u ' , Poprostu Na wstępie rozprawy adw. KowalsW 
ż a l £ S v l n a , W n y m , a k o d o b r a - ' wystąpił z wnioskiem o l e j umorzenie' 

C z K Ł rtrłv A,-6 A • ' N i , e z o s l a ł o naruszone debro pra«|J Hn.łX • - i j y I .wydaie grosz— oskarżycie* — artykuł inkryminowany 
TTZT ° g l ą d a *° d z i e s i ę ć r a 2 ^ N i c n l e wymieniał oskarżycie i i ch osobis-

a l E r o S V n • a C i C , ° W V S S V S a - d e n ? e = v a ł - i o b i c tego nie m» 
mu cytryn i kolorowaniu od wewnątrz podstaw do skarbi „ 

Po krótkich i ciężkich cierpieniach zmarła dnj.i 11 /XII 1935 
a. F. numla z b l t a t t ó w Rui ŻONA INŻYNIERA Wyprov/adzenie drogich nam zwłok z domu przedpogrzebowego nastąpi w czwartek, dnia 12 bm. o godz. 1-ej po pol., o czem zawidam ają zrozpaczeni 36-2 MATKA, MAŻ, DZIECI i RODZINA. 

iotehi miejskie w Łodzi 
Wczoraj odbyło się, pod przewod­

nictwem wiceproł. Godlewskiego p..'Sie­
czenie kolegjum magistratu, przy udziale 
naczelników wszystkich wydziałów za­
rządu miejskiego, na którem załatwiono 
szereg; srffaw^ T »bie%i(ĆeP "faOSpodarkl 
wiejskiej. 

Przcdewszystkiem zaakceptowano 
cztery wnioski wydziału budownictwa 
o rpzpisanie konkursu na v/ybudowanle 
pralni w demu starców przy ul. Naruto-
wlcza 60, na wybudowanie betoniarni 
przy ul. 6-go Sierpnia 104, studni w 
szkoło powszechnej przy zbiegu ulic 
Mackiewicza i Olsztyńskiego oraz kana 
Ijzacji w domu miejskim, w któryn: 
mieści się pogotowie ratunkowe, przy 
ul. Gdańskiej 83. 

Następnie zajęto się sprawą organi­
zacji bibljotek miejskich w Łodzi. Dla 
racjonalnej organizacji tych bibljotek 
postanowiono podzielić je na trzy gru-

lei, że z wnioskiem o odrzucenie 
winien był wystąpć obrońca wczcfni c ' 4j 
w terminie obowiązujący — ĝ Y" .̂ j 
tego nie uczynił — akt oskarżenia s 

się praworaceny i nie może być ob"l° ^' 
Sąd wniosek o oddalenie skargi i 

< morzenie sprawy odrzucił. . j 
W tvch warunkach adw. 

wystąpił z nowym wnioskiem. O 0At 
podejmuje się przeprowadzenia do^* f 

prawdy! Ponieważ czterech ś w i a d k o ^ 
dziewięciu zacytowanych przez 0 <f(ł. 
nie stawiło się — obrońca prosi o O " j ( 

czenie sprawy i ponowne powo' 8 

świadków. ,. t 

Rzecznicy oskarżenia, przychy' 8L 
się do tego wniosku, skolei wnieśli O JT 
wołanie przez sąd czterech biegłych' ,. 
liarze, iackowca-kupca branży ov /^ 

py: 1) wypożyczalnie książek dla dzie­
ci ] młodzieży, 2) wypożyczalnio książek 
dla dorosłych i 3) centralna biblioteka 
publiczna. 

W wypożyczalniactuksiążek dla dzie 
tł* i młodzieży"ftdsfanowiono wypoiy-Jwe), chemika' z Państwowego Za* 
C M Ć książki bezpłatu}ę^0i .domów^inło-. badania środków żywności i nacze i^ 
'dźłeży do lat 16, prżyczem tak skicro-i wydziału śledczego, którzyby kaidf,, 
wać młodocianych czytelników, aby w i swym zakresie — stwierdzili, że »0V1 A 
akżdej wypożyczalni wypadło nie wię-jejc" nad pomarańczami i cytryna^ .j. 
cci, niż 1 czytelnik na trzy książki. | niemożliwe, że nie zostały nigdy n s ' ^ 
W wypożyczalniach dla dorosłych; ne jakieś dawki iarby w pomarańcz , 
książki będą wypożyczane do domów I, malinowych, że nikt nigdy za tego r « , 
wydawane do czytania na miejscu.! j« oszustwo nie był pociągany do ^ 
Wreszcie w centralnej bibljotece. która I wiedzialnoścH że cytryna p a r z o n a ' j . 
mieścić się będzie w nowym gmachu: Ciśnięta — me może w żadnym wyi" 

ku uchodzić za swiezą i t. d. ^ 
Sąd postanowił powołać dwóch ^ 

głych: znawcę owoców z listy izby P 
mypłoy/o-handlowej i chemika. 

Na tem rozprawa została p rz e f 
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(budowa rozpocznie się wiosną przy­
szłego roku), będą wydawane książki 
tylko do czytania na miejscu. 

Po załatwieniu szeregu drobnych 
spraw posiedzenie zamknięto, (r) 

Echa krwawego wiecu P . P . S . 
B o j ó w k a r z e s k a z a n i p r z e z sąd s t a r o ś c i ń s k i 

W związku z ogólną tendencją obniż­
ki cen, dyrekcja Elektrowni Łódzkiej 
postanowiła zredukować opłaty za świa­
tło z 76 groszy do 72 groszy za kilowato 
godzinę. Rabat stosowany przy wpła­
tach uiszczanych bezpośrednio inkasen­
towi przy spisywaniu licznika podniesio 
ny zostaje z 6 dp 7 groszy wobec czego 
w tym wypadku cena jednej kilowato go 
dżiny światła wynicsis 65 gr. zamiast 
dotychczasowych 70 gr. Taryfy ulgowe i 
poza granicami miasta pozostają bez 
zmiany. 

Podane powyżej zniźk ; obowiązywać 
będą od dnia 16 stycznia 1936 roku. 

Jak już donosiliśmy, w sobotę, w go­
dzinach wieczorowych na zapowiedzia­
nym przez łódzką organizacje P. P. S. 
odczycie dr. Drobnera z Krakowa do­
szło w lokalu przy ul. Senatorskiej ?6 
do gorszących scen, których sprawca­
mi byli członkowie Stronnictwa Naro­
dowego. 

Z chwilą, gdy prelegent zaczął prze­
mawiać, grupa narodowców, która do­
stała się na salę, zaatakowała zebra­
nych, ktoś zgasił światło i gdy wreszcie 
kres napaści położyła policja, okazało 
się. że cztery osoby: Jan Haneman, Jó­
zef Miszczewski, Jan Antczak i J<V.ef 

Ginerski odnieśli rany tłuczone i powa­
żniejsze obrażenia. 

Interweniująca na sali policja zatrzy 
mała dwuch osobników — Kazimierza 
Wyrzykowskiego, zamieszkałego pr?,y 
ul. Murarskiej 18 i Stefana Daleckiego 
zamieszkałego przy ul. Łagiewnickiej— 
obu członków Stronnictwa Narodowe­
go, którzy wczoraj stanęli przed sąd j.m 
starościńskim pod zarzutem najścia na 
lokal publiczny i spowodowania awan­
tury. 

Obaj oskarżeni zostali skazani na 3 
tygodnie bezwzględnego aresztu i zo-
stail z miejsca zatrzymani. 

PRELIMINARZ BUDZIMY W. Ł001I 
iest )uż prawie gotów.—Sesja budżetowa rady mleisWei 
Jak się dowiadujemy, preliminarz 

budżetowy m. Łodzi na rok 1936/37 jest 
już na ukończeniu. Dziś odbędzie się o-
statnie posiedzenie budżetowe zarządu 
miejskiego, na którem dokonane zostaną 
j jeszcze pewne poprawki w praliminarzu 
| poczem zostanie on natychmiast oddany 
: do druku. 
I Druk potrwa blisko dwa tygodnie, to 
, też przesłanie preliminarza do tymcza­
sowej rady miejskiej nastąpi bezpośre­
dnio po Nowym Roku. W pierwszych 

| dniach stycznia odbędzie się pierwsze 
budżetowe posiedzenie tymczasowej ra­
dy miejskiej, na którem wygłosi expose 

prezydent miasta płk. Głazek, poczem 
• preliminarz odesłany zostanie b e z d y s ­
kusji d o komis j i i i n a n s o w o - b u d ż e t o w e j . 

j Prace komisji nad budżetem przewi­
dziane są na dwa tygodnie. Po tym cza-

i sie budżet wróci na plenum rady i wte­
dy odbędzie się dyskusja generalna, dys 
kusja szczegółowa i uchwalenie poszczę 
gólnych działów budżetu. Sesja budże­
towa tymczasowej rady miejskiej po­
trwa miesiąc. 

Przed świętami Bożego Narodzenia 

Przy gżrypie, zapaleniu oskrzeli- , s V 

paleniu migdałków, katarze szczr, f t -
płuc, zakatarzeniu nosa. gardzieli ' * 
ni, chorobach usznych i ocznych P a, y|y 
tać należy, aby żołądek i kiszki ^ 
dokładnie przeczyszczone przez x X l\%-
naturalnej wody gorzkiej Francis* 
Józefa. Zalecana przez lekarzy 

Poprawki do ustawy 
o bezpieczert-.Ew.e • h i g ; e n ' 

pracy 
Wczoraj w okręgowej Inspekcji 1 j , . 

cy odbyła się pod przewodnictwei 1 1 ^. 
spektora Wyrzykowskiego trzecia ^ 
lei i ostatnia zarazem konf e r e 

wszystkich inspektorów pracy, ^ p|r 
wiepia projektu nowej ustawy o W ^ 
czeństwle I higjenle pracy, która M 
być przedłożona w najbliższych, 1 3" 
sejmowi. s t lil 

Projekt ustawy opracowanv z

 > [ ] C j , 
przez ministerstwo opieki s p o l e ^ a 
które jednak uważało za wskaza n e

w y | j i 
słać go do zaopiniowania okres" j 
inspekcjom pracy, dla poczynić"'* ^ 
prawek. stosownie do lokalnych 
runków. \'\t^' 

Poprawki, które wnrowadzil' 'j^uim 
inspektorzy pracy, polegają na ^,v-cl> 
urządzeń w zakładach przemysł 0;^;,) ' 
włókienniczych, które gwaranto*^ 
bezpieczeństwo zatrudnionym r 0 ! , M ' 
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; .kom. Projekt wraz z noprawkan 
posiedzenie tymczasowej rady miejskiej j słany został wczoraj do ministers. j 
nie będzie już zwołane. (r) 
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„ R E P U B L I K A " nr . 3 4 2 . C z w a r t e k , 12 grudnia 1935 r. 

1, Londyn, w grudniu. 
w s k i instytut polityki między-

,a°Wej obchodził piętnastolecie swe-
L U/ ' e n i a * Uroczystość była niezwy-
^yprawiono ją w najwspanial-
1 Pałacu Londynu, t. zw. „Grosye-
'•"Ouse". 

K ? r ^ d instytutu specjalny nacisk 
K ? ' na to, by uroczystość wypadła 
Kj^ardziej imponująco. Miała ona 
| 3 nosić symboliczny charakterze 
|:B™U na politykę międzynarodową, 

| ^ danej chwili uprawia Wielka 

5,Qści witali prezes instytutu pollty-
c^zynarodowej, lord Astor, wraz 
7*' Musieli uścisnąć 800 rąk i tyleż 
^ Uśmiechnąć się witając ludzi, z 

i r h conajmniej dwie trzecie nie 
I ; Szczególnie troskliwie opiekowa­
ł a Kośćmi lady Astor. Jest ona po-

do parlamentu, ale spoglądając 
J słodziutką twarz i figurę podlot-
|VjJdno sobie wyobrazić, że jej syn 

też posłem'parlamentarnym, 
i j,rcle trwał około godziny, nim ze-

wszyscy zaproszeni goście. Po 
wszyscy przeszli do sali, w 

^ odbyć się miało przyjęcie. Stanę-
^ swych krzesłach i czekali. Na 

J A kogo? Na reprezentanta króla 
p ę p c ę tronu księcia Walii, który 
i^ygłosić polityczne przemówienie 
(pa nie pozwala zająć miejsc, do-
L!"e usiądzie członek rodziny K R O ­
I L I . Ale mimo wszystko, obiad 
$*ął się bez niego. Albowiem 

ogłosił: 
H Jego królewska wysokość prosi 
^stąpienie do biesiady, nie czeka-
riiiego. Zatrzymano go na zebra-

!

°'y masońskiej. Przybędzie nieba­

mi to nie' charakterystyczne 1 dla 

narody nie znają 1 nie rozumieją się 
wzajemnie i postanowili utworzyć cen­
trum porozumienia. Dziś instytut liczy 
tysiące członków, posiada wspaniałą 
bibliotekę polityczną, wydaje własny 
tygodnik. 

Posiedzenia członków instytutu są 
w zasadzie tajne. Dziennikarze nie są 
dopuszczani, ani sprawozdania w dzien­
nikach drukowane, a to ze względu na 
chęć umożliwienia członkom nie krępo­
wania się w wyrażaniu swej oplnjl. — 
Tylko raz w roku odbywa się zebranie 
oficjalne, dla zakomunikowania opinji 
publicznej" o pracach instytutu. 

Książę Walji skończył. Podniósł się 
z miejsca sir Samuel Hoare. Dwunastu 
ambasadorów i dwudziestu dziewięciu 
posłów pełnomocnych, którzy zasiadali 
przy stole honorowym, niewątpliwie 
zaraportują swym rządom dokładnie, o 
czem mówiono na tern przyjęciu. Dla­
tego właśnie minister Hoare nadal swej 
mowie specjalny charakter. Specjalnie 
uważnie słuchali go ambasador Iłalji 1 
poseł Abisynii. 

Ale sir Hoare, mówiąc o angielskiej 
polityce międzynarodowej, zręcznie nie 
poruszył tego tematu. To była mist­
rzowska analiza angielskie] psycholog]! 
polityczne], podkreślenie tych zasad, na 
których opiera się polityka brytyjska. 

— W sferze polityki międzynarodo­

wej istnieje trwała tradycja brytyjska, są dla nas wstrętne. To jest nam przy-
która nie może być zmieniona przez żad 
ną partję, obejmującą władzę, ani przez 
żadne pokolenie — mówił minister Hoa­
re. — Opiera się ona bowiem na głę­
boko zakorzenionych cechach naszego 
narodowego charakteru. Żywotność tej 
tradycji jest tern bardziej silna, że nie 
może być ona wyrażona słowami. Jest 
to przedewszystkiem głęboki instynkt 
pokoju, a potem umiarkowanie w po­
glądach politycznych, dążność do wy­
równywania rozbieżności , 1 wreszcie 
konglomerat realistycznego podejścia do 
wszelkich zagadnień 1 Idealistyczne] 
wiary w postęp. 

My nie lubimy rozmawiać na ten te­
mat. Ale my tak myślimy, wszyscy, bez 
wyjątku. Każdy człowiek na świecie 
ma prawo do wolności myśli 1 czynów, 
każdy naród na świecie ma prawo do 
samostanowienia o swym Ioste, wszyst­
kie rasy są równe I winny być jedna­
kowo traktowane, wszystkie wyznania 
są sprawą sumienia ludzkiego 1 nie mo­
gą być narażone na prześladowania — 
oto co jest dla nas drogie. My, anglicy, 
nie umiemy nienawidzić 1 to jest naszą 
cechą narodową. Wszystko, co jest 0 -
parte na nienawiści i gwałcie jest dla 
nas obce i niepojęte. Wszelkie ruchy 
społeczne i polityczne, które kierują się 
nienawiścią do kogoś czy czegoś, w 
imię jakichkolwiek mglistych ideałów, 

rodzone i z tego jesteśmy dumni. 
A pólniej sir Samuel Hoare przeszedł 

do omawiania działalności Ligi Naro­
dów. Mówił, że instytucja ta jeszcze 
szwankuje, ale zadaniem polityki an­
gielskiej, obecnej i przyszłej będzie aby 
Liga była silna, aby stała się prawdzi­
wym I bezspornym autorytetem dla ca­
łego świata I wszystkich narodów. 

Przyjęcie skończyło się. Tysiączny 
tłum zwolna potoczył się ku wyjściu. 

A . T . 
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Stachanow-nowe bożyszcze Rosji 
Kim jest ó w n o w y c z ł o w i e k i jakie są Jego zasługi . — 

Cały kraj ogarnię ty szałem r e k o r d ó w 
W Rosji zapanował nowy ruch pod 

nazwą „stachanowszczyzny". We wszyst 

szczy 
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politycznego i społecznego Anglji, kich fabrykach, kopalniach, kołchozach i 
Wnkowie rodziny królewskiej zu- 'warsztatach rozbrzmiewają hasła „sta-

°Hc]alnle są członkami lóż ma- chanowszczyzny". W ubiegłym miesią-
i o tern otwarcie się mówi? cu odbył się w Moskwie pierwszy kon­

wi jeszcze trwał, gdy zjawił się gres „stachanowców" przy udzia'e 3.000 
Swobodnie zajął przygo-osób. Bal — wprowadzono nawet od­

z n a k ę im. Stachanowa za zwiększenie 

lk Walji nie jest mówcą. Ale ten 
* W r y w a niezwykle melodyjnym 

\C głosu, którego intonację czę-
\ S z tą krytykują anglicy. Niema 
i Większych purystów języko-
lp niżeli mieszkańcy Anglji. Wed-
\?< lak człowiek wymawia „a" 
W s i e °ni. czy kształcił się on 
\ ; r <lz |e czy w Cambridge i czy 
W, s ' ę kształcił. Ale głęboka cisza 

W A L J I 

i(j clla niego miejsce. Nosił frako 
JgOJ. Z pod kamizelki odcinała się 'wytwórczości we wszelkich dziedzinach 
l y n wstęga najwyższego odzna- pracy. Słowem — cała Rosja entuzjaz-

> augtelsklego „Orderu Podwiąz- 1 inuje się obecnie Stachanowcu), 
.p ien i ł kilka słów z lordem Asto-! Któ to jest ów Stachanow i czego 
% chwilę potem zadzwonił nożem'ten człowiek dokonał, że stał się nowcm 
i.. r« Zaczął n r / f i m n w i n ć . (bożyszczem mas rosyjskich? 

Aleksy Stachanow nie jest profeso­
rem, ani poetą, ani pisarzem, ani inży­
nierem, ani nawet członkiem part]!. Jest 
on zwykłym górnikiem w Zagłębiu Do-
neckiem, ma obecnie 30 lat i sądząc z 
zamieszczanych w pismach fotografji, 
posiada inteligentny wyraz twarzy jest 
wysoki i dobrze zbudowany. Jeszcze 
przed trzema miesiącami młody ten sór-
nik nie przypuszczał prawdopodobnie, 
że nazwisko jego stanie się symbolem 
w całym kraju i że na specjalnie zwo­
łanym kongresie „stachanowców" Moł J -
tow wypowie następujące słowa: 

— Jak bardzo cenimy Stachanowa 1 
skutki jego wysiłków, świadczy o tein 
fakt, że Stalina nazywamy pierwszym 
„stachanowcem", a nie Stachanowa 
pierwszym „stalinowcem"... 

A więc Stachanow stawiany jest już 
nawet wyżej Stalina!.. 

Historia tego górnika jest prosta. Za­
stosował on nowy racjonalistyczny spo­
sób wydobywania węgla i pobił pod 

i, ^ ' a gdy książę zaczął przema-
ffiuo domo powszechnie, że 

ma być wstępem do mowy 
Hoare. I że obecni usłyszą coś 

c i e k a w e g o , nietylko dla Anglji, 
j?«o świata 
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ł i ^ a ż a m , że instytut polityki mię 
» \ 4 ° A v e ' wypełnił poważną lukę w 
J | 0 | życiu narodowem. Instytut ten 

Jest do utrzymania pokoju i 
I S Ł t e m (książę Walji specjalnie 
r l \! 0 A v a ł te słowa), że przynaj-
f lK ) w

s t o sunku do Anglji wykona on 
lV!°j a n , e w całej rozciągłości. Po 
Ł̂Uw w 0 i " y s t a ł o s , e widoczne, 
WvkZ? ° c h r ° n y pokoju nie można 

t lnv t y l k 0 n a odpowiedzialności 
«*t>0c h wybrańców. Ten , obowlą-
r \vi rfWa n a wszystkich. W naszej 
1*111! , a rozpowszechnia się szyb-
ffa n

e l i dawniej. Ale mądrość nie 
m nodaż a wślad za wiedzą. I in-
VV|,jnolhyk! międzynarodowej ma 
% ^ ł a ś t | i c tę mądrość tam, dokąd {naciera. 
^ d?i Y A L J I Pokrótce scharaktery-
CWiii a l n o ś ć instytutu ~.d pierw-
{V|a 1 1 1 Jego powstania. Zalożycicl-

tym względem światowy rekord. 30-go 
sierpnia r. b. wydobył on w ciągu sied­
miu godzin 102 tony węgla. Ten wynik 
nie posiada dla produkcji rosyjskiej tak 
wielkiego znaczenia, jak spowodowany 
przezeń wyścig pracy i to nietylko w 
dziedzinie wydobywania węgla, lecz 
również w innych dziedzinach sowiec­
kiej wytwórczości. Prasa sowiecka do­
nosi o niewiarogodnych wprost cyfrach 
rekordowych. Między innemi, podobno 
ostatni rekord Stachanowa wynosił 227 
ton, lecz trzykrotnie prześcignął go juz 
niejaki Borysów w Kuźniecku, który w 
ciągu dnia wydar ł ziemi 778 ton węglaL 
Cyfra ta brzmi już fantastycznie i stano­
wi prawdopodobnie nietyle rekord owe­
go Borysowa, ile dziennikarza sowiec­
kiego, który chciał zadziwić świat no­
wenn triumfami sowieckiego entuzjaz­
mu. 

W kaźdymbądź razie ruch „stacha* 
nowski" zwrócił na siebie uwagę całe­
go świata. Produkcja rosyjska niewąt­
pliwie wzrosła i ciągle wzrasta. Odpo­
wiedni wyraz temu stałemu postępowi 
dała również ostatnia sesja sowieckiej 
Akademji Nauk. Była ona poświęcona 
całkowicie kwestji nawiązania jaknaj-
ściślejszego kontaktu prac Akademji z 
życiem. Szereg profesorów, członków 
Akademji, j . np. Lisienko, Strumilin, Kel­
ler, Pranisznikow, Połynow oraz inni 
mówili obszernie o rozwoju rolnictwa 

osóbL A więc akurat tyle, Ile wynosi 
całą ludność Danii, czy SzwaJcarJIL Czy 
starczy dla wszystkich chleba?.. 

W odpowiedzi na te wątpliwości prof. 
Prianisznikow odparł: 

— Prawdą jest, że rozmnażamy się 
bardzo szybko... Za 50 lat liczba miesz­
kańców ZSRR podwoi się, będziemy 
mieli 350 miljonów ludności... Ale środ­
ków żywności będziemy mieli nie dwa 
razy tyle, lecz conajmniej osiem razy 
więcej... 

Oczywiście, że od akademickich \vy-
bardzo daleka, ale do pewnego stopnia 
usprawiedliwieniem szczytnych nadziel 
prof. Prianisznikowa jest obecny rucn 
„stachanowski". 

Narazie wszelkie te sukcesy nie róż­
nią się jeszcze zbytnio od osiągnięć pro­
dukcyjnych, w wielkich zakładach pra­
cy Europy Zachodniej i Ameryki. A 
dzieje się to dlatego, że Rosja w dzie­
dzinie pracy posiada wiele zaległości i 
musi wpierw dogonić inne państwa. 
Przyznać trzeba, że rząd czyni w tym 
kierunku wszystko, co może, aby nadai 
forsować, rozpoczęte przez Stachanowa, 
dzieło. Jednym z głównych impulsów 
jest przedewszystkiem zwiększony za­
robek! Podczas, gdy przeciętny robot­
nik zarabia obecnie w Rosji do 200 rubli 
miesięcznie, zarobki Stachanowa wyno­
szą ostatnio przeszło tysiąc rubli mieś. 

sowieckiego. Podczas obrad wypłynęła £ ? k o r . d p f a c y "Siagnął podobno nicjak 
następująca kwestja: 

— Czy Rosia nie rozmnaża się na­
zbyt szybko?.. Roczny przyrost natu­
ralny w Rosji wynosi obecnie 3 miliony 

V WM e W , , e , k a 8 r " P a 

\ J ' d z i e l i i rozumieli 
" a czekają Europę, 

polityków, 
jakie po-

widzieli, żc 

Nabytek, Który się stokrotnie optaca 
Przepisy na tanie wina, wódki i Pkiery domowe, 
domowe słodycze, ciasta I cukry— 
lak zrobić sobie kapelusik? 
lak tanio, praktycznie l elegancko przyozdobić mieszkanie? 

„Kalendarz Expressu na rok 1936" 
!est doskonałym podręcznikiem dla pań domu. prowadzących własne 

gospoda rstwo, 
a dzięki licznym anegdotom, dowcipom, humoreskom, opowiadaniom, 
nowelom, artykułom, informacjom ze wszystkich dziedzin, przedewszyst­
kiem zaś dzięki bardzo bogatej, urozmaicone), nteresulacel treści, Jest 
doskonałą lektum na długie — wieczory jesienne 1 zimowe. 
DO NABYCIA 11 KAŻDEOO SPRZEDAWCY PISM W CAł.YM KRAJU. 

£ « F « A 1 i ł . 2 0 A R * 

Micha}, robotnik przemysłu chemicz­
nego, który w ciągu miesiąca z a r b i t 
7.000 rubli. Jest to pensja w warunkach 
sowieck^h zawrotna. 

Każdy medal ma jednak dwie stro­
ny. Wysokie zarobki robotnicze wy­
twarzają nową war twę „arystokracji ro­
botniczej", która budzi zazdrość wśród 
innych robotników. Stąd pochodzą tak 
namiętne dyskusje w fabrykach sowiec­
kich na temat celowości podniecania i 
podtrzymywania „stachanowszczyzny*". 
Niektórzy widzą w tern zarodek zła, 
który będzie się stale powiększał w mła 
rę rozwoju ruchu, zainicjowanego przez 
Stachanowa. _______ S« M« 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym 
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SALA FILHARMONJI 
Teł. 213-84. 

DZIŚ, w czwartek, dnja 12 bm. o godz. 8,30 w-
VII K o n c e r t M i s t r z o w s k i 

Program wykona fenomenalny skrzypek światowe) stawy, laureat 
Miedz. Konk. im. M. Wieniawskiego w War­

szawie. 
Przy fortepianie: Prof. Gomółka. 

Pozostałe nieliczne bilety w cenie od 1,— do 
6.— zł. sprzedaje kasa Filharmonii. 

Teatr Rozmaitości 
..tełef. 112-25. 

Ostatn i 
występ 
słynnego KURTA KATSCHA w głośnej sztuce T. Rehfischa „ C Z Y T Ę D Y D R O G A " 

C e n y o d 5 4 g r . — 1 . 7 0 . 
Dokor.: art. mat. B. Kudewlcza. Sala mocno ogrzana 

Grand-Kino D » a k = ..CZERWONY SUŁTAN 
tyrana wscnoau ( A B D T J L H A M I D ) 

CC 
Pocz. o godz. 4-ej 

FRITZ KORTNER, NILS ASTHER 

Niemiecka Mata Hari skazani 
w Czechosłowacji na 15 lat więzienia za szpiegostwo, 

pomocnicy skazani na 5 do 9 lat 

to TEATR MIEJSKI. ^ 
Dziś, w czwartek, o godz. 8 , J " i e s z ą c a »' 

i w sobotę o godz 8.30 wiec*. « 
wzrastającem powodzeniem k ° m r T bileW * V 
„Przedziwny sop". Dziś, w czwarte*, ^ 
cenach zniżonych. « \ł *" 

W piątek o godz. 8.30 w i e , c z ' J n i

a

i o n ych) 
o godz. 4-ej po pol. (po cenach l n y , 
cydzielo. komedji polskiej - kapitaw 
Damazy". 

PIERWSZA BAJKA DLA ^ ^ J j j f : 

W TEATRZE MIEJSKIM' f_ «ony 

Hallo, grzeczne dzieci! W 
dżinie 12-ej w poł. odbędzie się P ' e r W L y a k t ^ Ł ,U A 

sezonie premjera bajki dla dzieci ; n j , & 
ki Marji Bilinżanki „Ala i Janek w » 
rów" 

I E S 
O M Y 

Jej 
W dniu wczorajszym sad w Pradze 

Czeskiej rozpatrywał jeden z najsensa-
cyjniejszych procesów szpiegowskieh 
ostatniej doby. Główna bohaterką pro­
cesu była 25-letnla urzędniczka Anna 
DIenel, która do roboty szpiegowskiej 
na rzecz Niemiec potrafiła wciągnąć 
wiele osób spośród swego otoczenia, a 
które wraz z nią obecnie zasiadły na 
ławie oskarżonych. Akt oskarżenia za­
rzuca Annie Dienel zdradę tajemnic woj 
skowych swego kraju 1 nleulawnlenle 
władzom spisku zorganizowanego dla 
zdobycia czeskich tajemnic wojsko­
wych. 

Na ławie oskarżonych, prócz Anny 
Dienel, zasiedli: 67-letni spensionowany 
inspektor kolejowy Georg Tebensky, 
29-lctni filozof Rudolf Semsch. 24-letni 
uczeń wyższej szkoły Franciszek Woll-
rab, Ernest Bauer, 31-lctni architekt 
Fryderyk Klee z Austrji. 26-letni inży­
nier Walter Fischer i 23-letni prawnik 
Aleksander Michałek. 

Anna Dienel była od dłuższego cza­
su obserwowana przez policję czeską 
w związku z podejrzanym kontaktem 
jaki utrzymywała z członkami Gestapo 
i częs,te,nii„icj..wyjazdami do Niemiec. 
Przy aresztowanej znaleziono, w trzy­
manej w ręce chusteczce do nosa, dwa 
adresy wypisane na kartkach papieru, 
zaś po poddaniu jej' rewizji osobiste], 
znaleziono na plecach pomiędzy stanicz 
kiein a koszulą dużą kopertę zawiera­
jącą arkusz papieru z wyplsanemł py­
taniami dotyczącemi zbrojeń czeskich, 
rozlokowania wojsk i Innych tajemnic 
wojskowych. 

Jak wynika że znalezionei w miesz­
kaniu Anny Dienel korespondencji, tru­
dniła się ona szpiegostwem iuż od po­
czątków roku 1934 i pozostawała w ści 
słym kontakcie z Gestapo, którego po­
lecenia wykonywała . Anna Dienel była 
na żołdzie wojskowego- wywiadu nie­
mieckiego. Do roboty szpiegowskiej 
wciągnęła ona Inżyniera Fischera, któ­
ry dawał jej informacje o rozlokowaniu 

Nasz reporter zanotował: 
Stanisława Znlasik, żona fryzjera po rozsta 

niu sie. z mężem znalazła s ! ę w nędzy i wczoraj 
obok toru kolejowego przy ul. Srebrzynskiei 
zażyła truc :zny. Lekarz pagotowia nie ustalił 
rodzaju trucizny i w stame ciężkim skierował 
poszkodowana do szpitala w Radogoszczu. ** * 

34-letnia Helena Owczarek, zamieszkała 
przy uljcy Malczewskegj 5 usiłowała pozba­
wić się. życia i zażyła kwasu octowego. Lekarz 
pogotowia skierował desperatkę do szpitala w 
Radogoszczu. 

** 
' * 

W pralni przy ulxy Jasnej 4 wylała aa pjer! 
si •. ręce kocioł wrzącej Wody Janina Kraw 

poszczególnych oddziałów wojskowych ( i Fischer pracowali nietylko pod kierów 
Następnie Anna Dienel usiłowała nakło; nictwem Anny Dienel, ale posyłali ro­
nić do szpiegostwa Bauera i swego ku-!wnież oddzielnie informacje wywiado-
zyna Wollraba, którzy oczekiwali po- ! wj niemieckiemu, 
wołania do służby wojskowej. Oby- i W wyniku rozprawy, która obfito-
dwum powiedziała, że znajduie się na] wała w szereg sensacyjnych monr.m-
żoldzie wywiadu niemieckiego i, że u- j tow, Anna Dienel skazana została na 15 
czekuje od nich cennych informacyj z lat ciężkiego więzienia I zapłacenie 
okresu ich służby wojskowej. Wska?;y-; 4.000 koron kosztów sądowych. Pozo­
wała im nawet, czem się maja w okre- stałych 7 spółoskarżonych skazanych 
sie swej służby interesować i jakie \via' zostało na więzienie od 5 do 9 lat obclą 
domości zdobywać. i żonę 7 miesiącami ścisłego aresztu. 

Ustalono, że wspófoskarżeni Semsch | 

ka przeplatana będzie mnóstwem f e / / z \ b > j 
atrakcyj, tańcami, śpiewami 1 
konferansjerką. Barwne dekoracje 
Bolesław Kudewicz. 

t dziek 0 %r-
i 
y 

.To ć b i ^ ó s c 
Widowisko to wyreżyserowane zosta ^ l } ] e ^ ^ 

•kierunkiem autorki, specjalnie w tym c e , \\ lljj i 
byk i , K r . k o » . , P i f k n . , p . , . d » i ; S ' „ , 5 %vl2 
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ŁÓDZKIE TEATRY POPULAR"^ ' lifote 
(Ogrodowa 18). . , , k d»; ^ u i e 

W czwartek, dnia 12 bu . i w P j , ^ s B v ł r 
13 bm. o godz. 8.15 wjecz. dwa przca s w

T,jie l| 0 r 

operetki w 3-ch akt. R. Stolca P. ł' " . L~,~~~ 
Szczęścia". , o 0 r^to 

W sobotę, dna 14 bm. o godz- 4 1 3

k o n i e , u | * s 2ystk 
staraniem Gimnazjum P. W. premjera | ^ e w . 

•ch akt. Katerwy p. t. „Urwis". h\ ^ w -

TEATR ROZMAITOŚCI 
" , ł — .Cl*' i ł Dziś, w czwarek, c 

ostatni występ Kurta 

^ M I 
czc 

Dbai o 
meta — 

zdrowie 
kup m u 

. • ' \ { ;;v';,' ^<$ł<Ą 
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PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

CZWARTEK, dnia 12-go grudnia. 
6.30—6.33: Pieśń „Kiedy ranne wstają zo­

rze" 6.33—6.34: Pobudka do gimnastyki. 6.34 — 
6.50: Gimnastyka. 6.50—7.50: Muzyka (płyty). 
W przerwie: o godz 7.20: Dziennik poranny 
7.50—7.55: Odczytanie ,programu ,p,ą dzień bac­
zący. 7.55—8.00: Parę informacyj.' .8.1)0-8-10: 
Audycja dla szkól. 8.10—11.57: Przerwa. 11.57—. 
12:03;' Sygnał czasu z Warszawy Hejnał"« K7n-j 22.45 
kowa. 12.03 — 12.15: Dziennik południowy. 

12.15—13.00: Poranek muzyczny dla młodzieży 
szkół powszechnych. Wykonawcy: Orkiestra 
pod dyr. Czesława Lewickiego Stanisława Kor-
win-Szymanowska (śpiew) i Irena Niemczew-
ska (fortepian). Objaśnienia Zofji Ławęskiej 
(z Wilna). W programie: utwory St Moniuszki. 
13.00—13.25; Zespół gitar hawajskich pod dyr. 
Jana Ławrusiewicza. 13.25-13.30; Chwilka gos­
podarstwa domowego. 13.30 - 14.30: Koncert Ży­

czeń. 14.30—15.12: Przerwa 
15.12-15.15: Przegląd giełdowy łódzki. 
15 15—15.20: Wiadomości o eksporcie polskim 
15 20—15 30. Przegląd giełdowy warszawski 
15.30—16.00: Z oper kompozytorów francuskich. 
16 00—16.15: „Tran" — pogadanka dla dzieci 

młodszych — wygł. Stary Doktór. 
16.15—16.45: Koncert zespołu Henryka Golda. 

W programie wiązanka mclodyj filmowych 
w układzie Eigera. 

16.45 — 17.00: Cała Polska śpiewa - koncc:t 
chóru męskiego „Pobudka" pracowników ka­
rabinów pod dyr. Tadeusza Czudowskiego. 

17.00—17.15: „Jak wieś żywi miasto'' — .Ziem­
niaki i jarzyny" — reportaż prof. Jana Ro-

• stafińskiego 
17.15 — 17.50: ,,Sielskie nastroje" — koncert or­

kiestry kameralnej A. Bermana z Krakowa. 
17.50—18.00: „Książka i Wiedza". - O książ­

ce Józefa Lftbla „Zbawcy ludzkości" d" 
Karol Klein (ze Lwowa). 

18.00—18.30: Muzyka _francusk.i (płyty) Objaś­
nienia dr. Emilji Elsncrówny. 

18.30—18.40: Pogadanka o radiotechnice — wy­
głosi Wacław Gawroński. 

18.40—18.45: Jak spędzić święto? -• poradzi Lu­
dwik Szumlcwski. 

18.45—19.10: Recital śpiewaczy Wandy Kalun-
kiewicz (rr.ezzo-sopran). 

19.10—19.20: Zapowiedź programu na dziuń na­
stępny. 

19.20-19.35- Koncert reklamowy 
19.35—19 40: Łódzkie wiadomości sportowe. 
1 9 . 4 ( 1 1 ° . 5 , ! - Wtadiir. •>• 11 <nor|o\v« ogólne 
'9.50- 20.O0-. Pogadanka aktualna. 
20.00—20.45: „Józef Piłsudski a książka*'. 

miejsca zamieszkania, upi 
cno, że z ; 

właściwe 

20.55—21.00: „Obrona przeciwlotniczo-gazowa' 1, 
pogadanka, 

21.00-21.30: Powszechny Teatr Wyobraźni: Słu­
chowisko oryginalne Macieja Freudmanna 
p.t. „Houttensville wzywa pomocy" (Lwów). 

21.30—21.55: „Nasze pieśni" odśpiewa Irena 
Gadejska 

21.55—22.45*> Koncert. Symfoniczny w wyk. Ork. 
P. R. pod dyr Ignacego Neumarka i Lidja 
Kmitowa - - skrzypce. 

23.00: Muzyka taneczna (płyty). W przer­
wie o godz. 23.00—23.05: Wiadomości me­
teorologiczna dla komunikacji lotniczej. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Godz. 19.00. SZTUTGART. Nieznane pieśni 

Birhmsa. — KOENIGSWUST. Koncert roz-
lywkowy. — 19.20. BUDAPESZT. „Fragmen­
ty z operetek wegisrsk-ch" — potpourri. — 
19.30. MONACHJUM. Muzyka taneczna — 
BRNO. Muzyka lekka. — MOSKWA (Kom.). 
Kcncsit solistów. — MCSJIWA (WCSPS). j ści, U Z I I A Ł Za 
Koncert symfoniczny. 

Godz. 20.00. OSI O. Konceit uroczysty — 
STRASBURG. Wesoła audycja. — SZTOK­
HOLM. ,Oifesi;sz" — oreia Glucka —70.10. 
KOPENHAGA. Utwory Cworzakn. — WROC­
ŁAW. Koncert nraw. utworom Sibeliusa. — 
BUKARESZT, "'oncert symfoniczny. 

Gotz. 21.10. STRASBURG. Koncert Mozartow-
ski. — BRUKSELA Firm. Konceit ork. sym­
fonicznej. — 21,10. SZTUTGTRT ..Szkatuł­
ka muzyczna". — 21.15. BUDAPESZT. Wę­
gierska muzyka kameralna. — 21.30. PARIS 
P.T.T. Dawne rrzc"-oie paryskie. 

Godz 22.00. LUKSEMBURG. Koncert muzyki 
:••;'• , ; - : - i z «dz. Ignacego Blochmana (fort.). 
22.15. MEDJOLAN. Muzyka taneczna. — 
RZYM. Koncert z udz. Pcwła Hindemitha. — 
PRAGA. Muzyka salonowa. —22.20. WIE­
DEŃ Muzyka nocularna. 

C-o<-V 23.00. MONACHJUM. Muzyka kameralna. 
STRASBURG. Muzyka hkka. _ HAMBURG. 
Muzyko popularna. — ANGLJA (Reg. Proś:.) 
Muzyka taneczna. — 2330. BUDAPESZT 
Muzyka cygańsko. 23.45. WIFDEŃ. Muzyka 
taneczna. — RAD!0 PARIS. Muzyka tan. 

'I^atscha w fPe.e; 
przedstawieniu głośnej sztuki J. Rehli*"5", 
„Czy tędy droga''. — Ceny od 54 gr. «o » 

STEFAN WITAS w LODZI- A K § i y / i " ' 
W sobotę, dnia 14 hm. sekcja śpic»'^jrf 

| „Oeyer" organizuje wieczór wokalno • J^tt JL' 
j ny z udziałem znanego pieśniarza s'°';f,. I \ , R ? E W . 
! Witasa, prof. Nagujskiego i dyr- R"Kde te**" ?kzvl 

Przedsprzedaż biletów w kasie 
„Geyera" codziennie od 18 do 20. t

 a ' 

DZIŚ KONCERTUJE H. TEMIANKA ^ J ,J8k.: _ 
HARMONJL ..*<{ S / a i n 

W dniu dz-siejszym o godz 8,30 f 1 V V 3 " -
będz :e się w sali Filharmonii koncert 
międzynarodowego kmkursu s k r z y p c f " ^ ! ( ) .7 e w - : 
n . Wien awskiego w Warszawie — '%m ^lS|*«: — 
nego skrzypka śwjatowej sławy Hei*"^ 
mianki. ,(r 

Pozostałe n ;eliczne bilety sprzed1' 
Filhannonii. 

Dwa pijackie w y c l f j 

z o s t a ł y z l ikwidowane Ctl 

p o l k i ę ( 

Eugenjusz Makosz, niewi^j. "i1 

. W . : 
A 

L L E R A ; 

alazłszy się na Placu • 
połóż? 

bruku i udawać trupa. Zaniej^e 
przechodnie zaalarmowali pog° l.„ 

S I E V 

tunkowe. Gdy karetka zatrzy^ici 1 ' 
przed Makoszem i gdy wysiadł» . ^ t ^ 
karz w asyście sanitarjuszy_ * ^i^l ^ 
mentami — trup przeraził ^ t e d J 
na równe nogi i dał drapaka. ^ ^ I ^ a 

i trzymał posterunkowy 
do aresztu. 

** 

i 
,11 «• p°ż^ 

W restauracji „Yersal" P ^ ^ n e „ V E I A A I y tofl vJm 
ulic Piotrkowskiej i Legjonów.J^jtojf ^ 
danowicz, mieszkaniec 
wraz z towarzyszami podja 
podpił bardzo solidnie. Gdy P 

! płacenia wysokiego bądź co 
chunku — gdyż wynoszącego 81 kle 
tych — Bogdanowicz oświadcz 5t>JL °nk a 

nie ma pieniędzy. W lokalu 
aw?.ntura, którą zlikwidował "P^y 
kowy. Szalbierz został ods t a^ l u 

komisariatu, (g) 

Pożar w domu mieszKaj111 
przy ul. Zachcdnfe] 1 3

p 0 | 
Wczoraj około godziny 4 ' e , $ 

łudniu komenda straży ognio w e J u| ( 

mowana została do pożaru P r z y j 
chodniej 13. Płonęło poddasz^ 
domu mieszkalnegu. ip , 

Lokatorzy domu, zdjęci P ? n

 5< 
kowali się już do opuszczeni p 0( 
mieszkań i poczęli wynosić ^ Jim 
rże swój dobytek. Z chwila VT.a 

-go oddziału straży i rozpocze . Ą 
i w p o s e s ^ 

L . 
L O S I Ł 

tdoch 
% e d-
J I I nii 
c dov 
S m f 

po 

Sie na 

poparzenia- Pomocy 20.45 czyk, odnosząc ciężkie 
udziel ł lekarz pogotowia. 

»» 
Józefa Olejniczak w mieszkaniu własnem 

przy Al. 1 Maja 72 została poranbna tepem 
narzędziem prr.ez męża i teśca . Foszkodowana 
op.-.TRZYŁ lekarz p.'-gotowla. 

** 
.* 

Na ul. L ; maiowskjego piiiiicony został 
P R Z E Z samochód C L Ę Z A R U W Y "o-LETNI Arou Ajzy-
kowicz, zam- przy ul- Limanowskiego 13. Le­
karz pogotowia skierował poszkodowanego któ 
ry doznał złamania żeber i prawo! ręk ; do szpi­
tala Poznańskich. Szofer został POCIĄGNIĘTY do 
ODPDWIEDZIALNOŚCI karnej. 

Z głodu zasłabli padli na bruk uliczny: 
Przy ulicy Piotrkowskiej 106 bezdomny Jó­

zef Kawalec i uriy. ul. Zawiszy również hezdom 
na Janina Cliwaliszewska. Lekarz pogotowia w' 
obu wypadkach umieścił nieszczęśliwych W | ^ > ' 
szpitalu zapasowym. 

20 55 Dziennik wieczorny. 

ODCZYT O WOJNIE WŁOSKO-ABI-
SYNSKIEJ. 

Dziś, w czwartek, o godzinie 19.50 
wszystkie rozgłośnie Polskiego Radja 
transmitować będą odczyt red. Włady­
sława Bestcrmana na temat najnow­
szych prób likwidacji wojny włosku-abi-
syńskiej. 

RIALT01 o r ł ó w 
Pocz. seansów o godz. 4-e 

• 1 

L i a n a H a i d 
i w a n P e t r o w i c z 

Pi'simki w |ę?. rosyjskim i nicmli-oklm.. 
M-ż. MAX. NF.UFKLD (twórca „Csibi") 

ratunkowej — niepokój w P ° , " £0<, 
Akcja ratunkowa trwała 0 \ W 

szóstej. Spłonęła część P ° d ° f 3

a t V S" 
dachu została wyrąbana. Str 
ją paru tysięcy złotych. (f$ 

OSOBISTE. • . 
inż. M Hufno««!: Łodzianin, p 

w 
kiem patentowym z siedziba w 
urzędu patentowego, został m*ay£st»' fi* 
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mówi 74-letni kasjer banku.—Gdy dyrektor Olszewski wyjeżdżał 
autem na nocne hulanki... — Fikcyjne konta i pożyczki 

p e r s s a c y j n y p r z e b i e g w i e l k i e g o p r o c e s u w L e s z n i e 

e s koffll"""' 

pol 

remiera 

[ANKA 

„REPUBLIKA" nr. 342. CzwarUfc 12 JimSInia 1935 r. 

SKANDALICZNE AFERY W BANKU LUDOWYM 
^0 

Leszno, 11 grudnia, 
dalszym ciągu procesu zeznawał 

r ż°ny Bresiński, kasjer banku 
Jskarżony, 74-letni startt! 

Ł „ a i e sobie sprawy z tego co mówi, 
•W. my l i *' 
JJlności 
E'e^ć księgi, jaką prowadził, nie od-

DZIECI 
OM. 
niedziel* °iyA Oskarżony, 74_ietni staruszek, 

' >Tkrai» ie (t myli go pamięć, dotycząca jego 
r 0 , u l o j * i i n P ś . c i . Jąko .kasjera. Nie potrafi 

• 1 C & * 
E l a kwitów dochodowych od prsy 
•" l owych i odbiega od tematu, 

f i ń sk i zeznaje, że prowadził księ­
g o w e , do których wpisywał ws/.y-

* dowody dochodowe i rozchodo-
•które otrzymywał od klijentów, 
'dnie od którego z urzędników. 

p r z e f ' f i W r a

B ^ e n i ó w f ł i : i wypełniałem to 
rektor mi nakazał w przekonaniu, 

>d^.4;i kof,c4lh 2 y s t k o iest dla dobra banku. 
I?*ew.: — a jak to było z nadwyż-
V kasowemi, które nieraz sięgały Vi-7 

|5k.: _ Spowodu nawału pracy nie 
t£'em codziennie zamykać księgi, 
L c czego prosiłem Rychlickiego, 

KS Ł m i J ą zamykał. Czasami była 
0^pjc\vacj5y{» sĵ  a - l e c z s ^ a d s i e wzięła — nie 

irza"0^".!? i, * e w.: — A dlaczego pan nie przy-
y r . Ryj" ki"1 Jczył sobie tej nadwyżki, tylko od­

l e ż a ł ją na konto nadwyżek kaso-

: — Broń Boże! Jako uczciwie 
,n ^ , X ^ a n y ' n l e : » ° 8 ł e m K rOSZa wziąć. 
cert & f y k b y m P°Pe'"'ć samobójstwo. -nco^S^lft^.: — A nie matrwiło to pi 

8,30 

- A n i e r t r w , ł 0 1 ° p a n a ? 

ie r , ' S « i i ', : — N i e mogłem, spać po no-^k miałem choć 5 złotych zadu-
sprze1 

me P r* 

jJJew.: — A jednak pan .spał i -4h 
p e t a miał pan przecież zaudżo w 
F nieraz aż 28.000. 

cza Jankiewicza wpływały liczne anoni­
my, uskarżaiące się na nienormalny wy­
stawny tryb życia Olszewskiego. Ks. 
Jankiewicz zapytał Olszewskiego, czy to 
prawda. Olszewski jednakże czuł się 
dotknięty i natychmiast chciał podzię­
kować za posadę. Tem udowodnił rze­
komo swej niewinności i napowrót do­
stąpił łaski księdza proboszcza. 

Sąd przedkłada następnie oskarżo­
nemu Bresińskiemu dowody kasowe ce­
lem rozpoznania ich, które są fikcyjne, 
jednakże oskarżony nie potrafi tego u-
czynić. 

Potwierdza, że wypłacał poważne 
sumy Olszewskiemu, których jednak 
Olszewski nie podpisał. Następnie sąd 
przedłożył oskarżonemu kwity na pod­
stawie których Bresiński wypłacał pie- j 
niądze Olszewskiemu. Jeden z tych kwi-; 
tów był wystawiony cyframi na 6000 zł. i 
a słowami wypisana była suma zł. sześć­
set. Bresiński kwitu nie zbadał i wypła­
cił 6000 zł. Olszewskiemu, który sumę 
tę zgarnął do swojej kieszeni. 

O zmyśle fachowym i doświadczeniu' 
tego starego kasjera świadczy drugi do-! 
wód wypłaty. Bresiński otrzymał kwitj 
na którym widniała cyframi suma 15.000, 
zł. a słowami było wypisane piętnaście j 
złotych. Olszewski zgarnął tę sumę, na­
dużywając pono nieświadomości swego' 
urzędnika. 

Sensacyjne zeznania 
Pawelczyka 

Rewelacyjne były zeznania oskarżo­
nego Pawelczyka, który swego czasu 
skazany był na 17 miesięcy więzienia za 
popełnienie nadużyć w tym banku, jed­

nakże kary nie odsiedział ieszcze. Był to 
jedyny urzędnik ze wszystkich wino­
wajców, którego ukarano i na którego 
zwalono winę upadłości banku. Pawel­
czyk zeznaje, że używano go do poży­
czania pieniędzy od kupców na mieście, 
by móc za nie wykupić płatne weksle i 
załatwić dopominających się wypłaty 
należności swych klijentów. 

Przypomina sobie dobrze, że przyno­
sił bardzo poważne sumy, sięgające do 
30.000 zł. dziennie. Stan takiego żebra­
czego zbierania pieniędzy trwał od po­
łowy 1925 aż do końca tego roku. Tak 
poważne dziury w kasie wynikały wsku­
tek machinacyj dyr. Olszewskiego, któ­
ry potrafił w ten sposób miesięcznie 
podjąć z kasy około 5.000 zł . 

Chcąc załatać tę lukę w księgowości, 
Olszewski otwierał fikcyjne konta, z któ 
rych przelewał wysokie sumy. Następnie 
antydatował wpływy klijentów, oraz 
obliczał nadmierne odsetki, które prze­
lewał na własne fikcyjne konto. Zakupił 
na własny rachunek samochód, za który 
zapłacił wekslami, które jednakże w dniu 
płatności polecił bankowi wykupić 1 sumą] 
weksli obciążył fikcyjne konto „Auto- j 
ruchu". 

Wskutek nadmiernie obliczonych od­
setek klijenci często przychodzili się ża­
lić. Niejakiemu Kaczmarkowi z Bukowca 
Górnego bank musiał zwrócić tytułem 
nadmiernie obliczonych odsetek aż 1000 
złotych. 

W roku 1927 kupiono od Adama Kra-
jewicza za 136.000 zł. nieruchomość, któ­
ra po dokonaniu przebudowy kosztowa­
ła 240.000 zł. Suma ta powstała w sposób 
następujący. Wedle aktu notarialnego za 
nieruchomość zapłacono 110.000 zł. a za 
regał żelazny 26.000 zł., który po pew­

nym czasie sprzedano jako stare żelazo 
za 15 zł. 

Tranzakcja z tym regałem była wy­
kombinowana przez Olszewskiego, któ­
ry pobrał tytułem prowizji za sprzeda­
nie nieruchomości 10.000 zł. Prezes ra­
dy nadzorczej Pelc był budowniczym 
i za przebudowę gmachu wziął 70.000 
zł. Była to cena fantastyczna, albowiem 
złożył on ofertę na tę przebudowę w su­
mie 15.000 zł. 

flkf sporządzony 
iv restauracji 

Urzędnicy dziwili się tej szalonej 
tranzakcji zarządu banku tembardziej, 
że nie było pieniędzy na zapłacenie aktu 
notarialnego, a kupiono z niewiadomych 
pieniędzy za sumę 240.000 zł. trzypię­
trowy dom. Charakterystyczne, że akt 
kupna sporządzony został o 11-ej w nocy 
przy kieliszku wódki w restauracji. 

Sąd zapytuje oskarżonego, dlaczego 
urzędnicy nie żalili się radzie nadzorczej 
za tak skandaliczną gospodarkę. Pawel­
czyk tłumaczy się tem, że obawiali się 
stracić posady, a powtóre nie poskutko­
wałoby to, ponieważ rada nadzorcza 
wiedziała o wszystkiem, a była bardzo 
zainteresowana w dalszej działalności 
banku i nie chciała z Olszewskim postę­
pować rygorystycznie. » 

Wobec tego, zdaniem oskarżonego, 
winę za upadłość ponosi rada nadzor­
cza, która, wiedząc o nadużyciach, nie 
położyła kresu złemu, lecz sama czerpa­
ła nadmierne kredyty bez zabezpiecze­
nia. 

Dalszy ciąg procesu w numerze ju­
trzejszym. ' 

dyrektor Olszewski!" 
— To dyrektor Olszewski 

niewi^jj ^'I?°sił w końcu każdego miesiąca 
.1 sie doWjgL dochodowe na poważne sumy, 
Placu j j ^ l C e do 30.000 zł., lecz pieniędzy 
0 , 0 • nO^fflC' n i e wpłacał, polecając zaksię-

c do\vód. Powiedziałem to kon-

a t r z y ^ i e j i j k j po pierwszym zniesie". Były 
rs iadi 1 że bank nie miał 20 zł. na wy-
iszy 1 

i odp ' 0 

:ił sie.. 
ka. * V 

nów 

?te należności pewnemu klijento-
L /nedy wysyłano do miejscowego 
K^a żebry oskarżonego Pawelczy-
ty°ry potrzebne pieniądze na. kilka 
^Pożyczał. Kiedy urzędnicy ble-
% skąd tu brać gotówkę na wy-
1 jjine cela. 

OLSZEWSKI WYJEŻ-
*AŁ AUTEM NA HULANKI, 

czPTlJ , ż e w r a c a } d o banku po d.v, 
ty p r & iltal L tygodniach. Rezultatem tych 
odja 

Cieszące się powszechnem uznaniem naturalne 

Wina Krymskie i Kaukaskie 
STOŁOWE CZERWONE: 
S T A L Ą \ \ l £ Q B A ł C _ Wytrawne: Rizling Abrau Nr. 63, Cynandali 

I U Ł U W EL D I M C C i N r . 64; Półwyłrawne: Napareuli Nr. 66, Muku-

zani Nr. 47; Półsłodkle: Czatyr Dag. Nr. 65, 

DESEROWE S Ł O D K I E : z , o t y M u s k a t %"i.LłWłd,ł Nr> 85, 

Do nabycia w pierwszorzędnych handlach win i restauracjach 

Kaberne Abrau Nr. 44, Mukuzani Nr. 46. 
Napareuli Nr. 47. 

l"AUK. CHCM. fARM..AD.KOWAlSKI' WARS2AWA 

5 CO Dgg żlW °yło wystawianie przez niego 
;ąceg° y|, 1 t?lQ' ^tóre bank musiał wykupywać. 
świad c .trjflŁ. n ^ a r a-dy nadzorczej ks. probosz-
.kalu P°J ' 
" nos1" 
3?i> 
BSZ 
nfel 
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4-ei ny 

^ a a i d s e n s a c y i n a P ' ° r a 

™ pA w najnowszy, 
numerze 

BILLA 
131-ym ddasze 

ci pąnil<asV* 
czenia ^ 
, s i ? " n r ^ ł ^ d t a - D o w ' e ś c i stanowią przygody 
Wlla - c i^ "^żczyzn i jednej kobiety, 

I emn:cz.vm domu na zapadłej, 

s 
•i°l'adtA p o I s k i e i Prowincji. 

, do ™c__*i i w nowela konkur-
a , j c 7 a ' v f l . i ""mor, rozmaitości, rady pan 
3 | f r atv ^ i ^ C ^ w ^ 1 \ " " g r o d a m i -
[g) n a byc la u każdego sprzedawcy 
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NAUCZYCIELSTWO W OBRONIE SZKOLNIC­
TWA. 

W dniach 15 i 16 grudnia rb. w Łodzj (Sala 
Rady Miejskiej — Pomorska 16) będzie obra­
dowa! VI Zjazd Delegatów Związku Nauczyciel 
stwa Polskiego z terenu woj. łódzkjego. 

Zjazd wywotat wielkie zainteresowanie I 
nauczycielstwo łódzkie tłumnie wybiera się na 
Zjazd-

Bezpłatne karty wstępu wydawane będą 
przy wejściu, iuż od godz. 9-ej, t. j . na godzi­
nę przed otwarciem obrad. 

Z TOW. POMOCY POLONJI ZAGRANICZNEJ 
W dniu dzisiejszym o godz. 10-ej w sali! 

reprezenacyjnej urzędu wojewódzkiego przy uli- j 
cy Ogrodowej Nr, 15 odbędzie się zebranie or­
ganizacyjne wojewódzkiego komitetu funduszu1 

szkolnictwa' polskiego zagranicą. j 
Referat o znaczeniu F.S.P.Z. oraz o celach | 

i zadaniach Tow. Pomocy Polonji Zagrań, wy-1 
głosi delegat zarządu głównego T-wa p. Witold 
Sworakowski z Warszawy. 

W zebraniu wezmą udział przedstawiciele 
władz państwowych, samorządowych, związków 
zawodowych, stowarzyszeń, instytucyj finanso­
wych, społecznych oraz zaproszeni goście. 

ŻYDOWSKA AKCJA SAMOPOMOCY. 
Zubożałe społeczeństwo żydowskie na tere­

nie naszego miasta dozna pomocy dzięki sprę­
żystej akcji ratowniczej p. konsula Maksa Kona. 

Pod jego przewodnictwem i przy najbliż­
szym współudziale panów: P. Charl, Dr. D. 
Helmana, Dyr. M. Hejmana, prezesa J. Lew-
sztajna, posła L. Mincberga, dyr- Nadia, dyr. 
Prusick :ego, dr. Schweiga. dr. Tartakowera, B. 
Wachsa, adw. J. Wajcmana, M. Balbcryszski 
i innych odbywa sie obecnie wjelka kwesta na 
rzecz samopomocy Żydów m. Łodzi. 

Pierwsze poważrrejsze ofiary zadeklaro­
wali: Akawje Henryk, Babiacki Adolf, Blau-
sztajn, Berman Oskar, Bławat - Poleski, B-cia 
Obsiewie:'., Adw. Cynierman, Adw. Engel, St 
Padem, B-ca Futerman, H. Czapnk, Gelassen, 
H. Gro^slajt, Adw. Glatter, Prezes Oskar Kon, 
Oskar Klikar, Adw. Heyman, Naum Heller, 
Adw. Rozenholz Dyr. Rabinowicz Dawid, J. 

w 
Piżyc, Rajcfcman, Adw. Rozental M., Adw. 
Wajcman, Izydor Warszawski, Adw. Szarogro-
der, Adw. Sztykgold, Jakób Sztern i inni. 

ODCZYT W K.P. „ZJEDNOCZONE*', 
Dziś o godz. 18.30 wiecz. w lokalu kulbu 

pracowników Z.Z.W. K Scheiblera i Grohmana, 
przy ul. Przędzalnianej Nr. 68, p. Jerzy Eckers-
dorf wygłosi odczyt p. t. „Polska polityka mor­
ska i kolonjalna". 

Wstęp na odczyt bezpłatny 

ZE STOW TECHNIKÓW 
Staraniem łódzkiego stowarzyszenia techni­

ków oraz oddziału łódzkiego polskiego towa­
rzystwa chemicznego w piątek, dnia 13 grudnia 
b. r. o godzinie 20.15 w sali Stow. Techników 
przy ulicy Piotrkowskiej Nr. 102 p. in. Czesław 
Kalata z Krakowa wygłosi odczyt p. t. „Two­
rzywa do budowy aparatów i maszyn w prze­
myśle chemicznym". Odczyt będzie ilustrowa­
ny przezroczami. 

ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA. 
Staraniem Sekcji Odczytowej Oddziału 

Łódzkiego Polskiego Czerwonego Krzyża w nic 
dzielę, dnia 15 bm- o godz- 12 min. 30 w sali! 
Stowarzyseznia Polskich Kupców i Przemy­
słowców Chrześcijan, ul. Piotrkowska 113, p. 
dr. Feliks Skusiewicz wygłosi odczyt na temat: 
,,Czy choroby weneryczne są uleczalne". Wstęp 
bezpłatny. 

NAJWESELSZY SYLWESTER TEGOROCZNY 
urządzony zostaje staraniem Tow. „Uzdrowi­
sko" i odbędzie się w salonach Filharmonji. 

Sale Filharmonji zamienione zostaną na 
„Wesołe Miasteczko" pełne atrakcyj i niespo­
dzianek, którego „uliczki" roić się będą barw­
nym korowodem pięknych pań i sympatycznych 
panów. 

Zabawy, urządzane staraniem Tow. ,.Uzdro­
wisko'' posiadają już tradycje najweselszych za­
baw sezonu. Tegoroczna jednak zabawa prze­
wyższy wszystkie urządzane poprzednio. 

Bilety jui do nabycia w kancelarji Tow. 
„Uzdrowisko" przy ulicy Cegielnianci Nr. 21, 
w cenie zł. 6, 

Kronika radiowa 
—o— 

WYJĄTKI Z OPER KOMPOZYTORÓW FRAN­
CUSKICH. 

Jedną ze swoich audycyi muzycznych na­
dawanych z płyt gramofonowych w dniu 12 
grudnia rozgłośnia łódzka poświęca kompozy­
torom francuskim. O godzjnie 15.30 usłyszymy 
wyjątki z najpopularniejszych oper Thomasa, 
Delibesa, Masseneta i Bizeta. W programie 
uwertura dó opery „Raymond", Arja z óp. 
„Lakme", „Śmierć Don Kichota" (w wyk Sza-
lapjna), „Meditation" z opery „Tha s" (w wyk-
Kreislera) i wyjątki z op- „Carmen". 

OD MIKROFONU DO GŁOŚNIKA. 
Czwartkowa pogadanka radjotechnezna p. 

Wacława Gawrońskiego, która wygłoszona zo­
stanie o godznie 18,30 poświęcona będzie ewo­
lucjom, jakim ulega głos w swojej wędrówce 
od mikrofonu w studjo do głośnika względnie 
słuchawek. Przyczyną tej niezmiernie aktualnej 
i c ekawci pogadanki jest słaba orientacja słu­
chaczy w kulisach radiotechniki i co zatem 
idzje liczna korespondencja z zapytaniem o te 
zasadn cze zjawiska zachodzące w radjn. Po­
gadanka opracowana w sposób popularny nie­
wątpliwie przyczyni się do rozproszeń a wśród 
radiosłuchaczy nieznajomości - pewnych zagad­
nień radjotechircznych. 

RECITAL ŚPIEWACZY WANDY KALENKIE-
WICZ. , 

Jutro Rozgłośnia Łódzka Polskiego Radja 
nadaje ze swe^o studja recital śpiewaczy Wan­
dy Kalcnk :ewicz, którą poznali już iadjoslucha-
cze z poprzednich • łódzk ch audycyj. P. Kalen-
kiewicz, która rozporządza czystym 1 miękkim 
mezzosopranem oćśpiewa kilka piosenek. W 
program e utwory Tostjego, Stradela, Saint-
Saensa, Masseneta, Czajkowskiego, Piętrowa, 
Mikulskiego i Wielhorskiegó. 

Recital nadany będzie 12 grudna o godzi­
nie 18.45-

m . m pomoc 
najbiedniejszym 
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Upomnienia podatkowe 
bezpłatne 

Zmiana rozporządzenia o e g z e ­
kucjach 

Ministerstwo skarbu opracowuje no­
we rozporządzenie o egzekucjach podat 
ków zaległych. Rozporządzenie to bę­
dzie prze v* idywało odmienny sposób wy 
słania upomnień płatnikom. 

Obecnie upomnienia są wysyłane 
przez referaty egzekucyjne. W ten spo­
sób takie upomnienie jest właściwie 
pierwszą funkcją egzekucyjną, pociąga­
jącą za sobą specjalne opłaty. Nowe roz 
porządzenie opiera się na poglądzie, że 
egzekucja rozpoczyna sie od momentu 
sekwestru. Wszelkie próby dobrowolne 
go zainkasowania należności, a więc wy 
syłanie upomnień odbywa się w refera­
cie wymiarowym i jest bezpłatne. O ile 
płatnik nie pokryje dobrowolnie należ­
ności, wówczas sprawa przechodzi do 
egzekucji, która pociąga za sobą nowe 
koszty i obciążenia płatnika. 

Rewizja opłat stemplowych 

Komisja dla spraw podatkowych 
przystępuje do pracy. — Dlaczego w komisji niema przed­
stawiciela okręgu łódzkiego?—Sprawa ryczałtu podatko­

wego na warsztacie prac ,., 
Zapowiedziane powołanie do życia dów gospodarczych, wybitnych ekonomi] kiernika, wiceprezesa Izby S O S N O Y J , 

przy min. skarbu specjalnej komisji dla stów i fachowców oraz reprezentantów! kiej. Żałować należy, iż w kontisj ^ 
opiniowania ustaw podatkowych i prze min. skarbu. [ będzie zasiadać przedstawiciel 0 T 0 *e j v 
pracowania zasad reformy systemu po- Zw. Izb Przemysłowo-Handlowych łódzkiego, który ze względu n*J^ćiffl Amst 
datkowego — stało się faktem dokona- dedegował do komisji pp. Henryka Bru - jW całokształcie gospodarki n ^ c C , jj* MĄ^ L C 

nym. Komisja składać się będzie z przed na i posła Jana Hołyńskiego, radców, winien mieć udział już w pierw S ^ ^ J0'rk 
s t a w i c i e l i w s z y s t k i c h t r z e c h s a m o r z ą - Izby warszawskiej, oraz dr. Artura Li- i d jum d e b a t n a d p o d s t a w c w e n U 0 e # i y 

- r ! „ iani i p e d a t k o w e m i , dla k tórych P JJ», z u r y ( 

łana z o s t a ł a k o m i s j a . Ciche układy iw branży konfekcyjne 
N o w e n i e w y p ł a c a l n o ś c i f i r m w ł ó k i e n n i c z y c h 

Kk 1 

Prócz wyżej wymienionych w , JOR^ . -^ 
tantów samo 

ze) wymienionym- ---^ w e c k a 

nządu J t o a p o d a r c e e g o ^ J l j ^ 
misji wejść mają pp.: prof. K f Z V ^JL 

ki, b. premjer prof. Wł. Grabski, J ^ W k r \ r i . . » . t < . 1 , _ , I ski, d. premier proi. w i . „„(••fl' 
Do Łodzi nadeszły w tych dniach in- i niewypłacalności na terenie Bydgosz- T a v i o r j o r o f . Chcłmoński, P m , . i 

formacje o nowej niewypłacalności na czy i mniejszych miast Pomorza i Poz- przewidywane jest jeszcze dalsze u?U^"ł>, 
terenie stołecznym. Mianowicie zawie- j nańskiego, na ozem poniosła Łódź spore n j c n } c j e j składu p r z e d s t a w i c i e l s k i e bilo,,''^' 

' nze w łódzkich 'straty. \ c i a gospodarczego 1 nauki. Min-J* ftlS-e 5 
przemysłowych] O ile chodzi o kwestię wypłacalności r c p r e z e : n t o w a ć będą w komisji ^ ' ' C 1 * W ^ J E . r 

na terenie samej Łodzi - to w branży r e k t o r d p o d a t k ó w i opłat, * * j A & 

siła wypłaty znana dobrze w łódzkich' straty 
kołach handlowych 
firma warszawska „Hcrsz Kiwała". Fir­
ma ta prowadziła na ul. Gęsiej jeden 

Na życzenie min. skarbu Zw. I z b ! 2 największych sklepów detalicznych 
Przemysłowo-Handlowych opracował 
wnioski w sprawie zmiany obecnej struk 
tury opłat stemplowych. Wnioski powyż 

sprzedaży tkanin wełnianych damskich 
i męskich. W okresie ostatnim Kiwała 
kupował w Łodzi poważne partje towa-

k o n i e k c y j n e j d o s z ł o o s t a t n i o d o b a r d z o • Koszko, i jego zastępca, dr. ^ L T * 

l i c z n y c h p r o l o n g a t i c i c h y c h r e g u l a c y j . ' b o w i c , k i _ przewodniczącym BĄ&»* XJt 
Cały szereg firm na Placu Wolności _ 1 c l O p 0 j 0 b n i e wiceminister skarbu, 
ul. Nowomiejskie), nie będąc w stanie s j ^ ^ k } , 
wywiązać się ze swych zobowiązań, u- ;, Tak 'skompletowana komisja 

mie przeważnie akceptów. Głównymi • s p r a w ą p u u u u t u u u p i u c u w ui»«r 
jedynym n y c k o r o z sprawą zryczałtowania 

wierzycielami są łódzkie fabryki tkanin j sposobem zapobieżenia zupełnemu chaoj j j U obrotowego, pobieranego o° 

regulacje i prolongaty były 

! sowi w branży konfekcyjnej damskiej, 
Ostatnio miały miejsce również nowe która miała b. złv sezon. 

Notowania z ł o t e g o 

w Kanadzie 
DoniedAwna oficjalne kanadyjskie no w e l n i a n V c h 

towania walut zagranicznych nie u- ' 

S ^ T C W t t * Funt ponownie nieco słabszy 
brotów handlowych polsko-kanadyjskich n * 
dział giełdowy oficjalnego wydawnictwa R y n e k p a p i e r ó w w a r t o ś c i o w y c h b e z z m i a n 
kanadyjskiego Departamentu Przemysłu W dniu wczorajszym waluty anglo- j.nym dla funta tendencja była cokolwiek 

n e p o d s t a w i l i ' now 

i H 

Polskiego, 

nych płatników. 
W tej drugiej sprawie P u u o*"'Ujf" IHjcr R 

komisji będzie uzgodniony z SF^FEP. ohlig 
dem projekt rządowy, przewidul^Ljfl? | + m 

bór w latach 1936 i 1937 zryczal t 0V|g\vane 
go podatku przemysłowego od | < ^ J ^ y i ' " 
sięhiorstw 2, 3 i 4 kat. handło*^ 1 f 

Sieł 

jszo 

Kiild 

lusoslc 

3brotó 
0 „ l o w a 1 ' 
R* t rwicci 

m 6 T R A N 

C przeni! 
^ Wa. 

Handlu podaje kursy wymiany złotego w»kie 1 r n S k w a ł y " na 'j^ełdżi^warsżaw- "śYabsMU 2^Z"LVRZT^iyr C T C W ' ^ ^ J i 8 przemysłowej, feśli oWJjr 
dskiego oraz stopę dyskontową Banku sklej akurat w takim stosunku, w jakim kupnie — dla pozostałych walut utrzy-! przedsiębiorstw nie V U 

4 , , l , „ ; , , «; 71 cza 50 tys. zł. rocznie. 1 
v żądaniu O.ÓL, w place-, . v , . , ,, . . o m NNN I Wymiar podatku a raczei za^i iw .m 

" 72,50, 
;*aństv 
to 500 

Zmżki celne 
w St. Z cdncezcnych 

Prasa francuska donosi, że prezy 

J podniosły się ich notowania na ónegdaj-' mana. Dolary w 
szem zebraniu giełdowem. A więc dewi- niu 5.30, dolary złote 9.02—9.00, marka 
za na Londyn zniżkowała o 4 punkty do niemiecka 1.33—1.30. 
26.14, kabel na No\vy Jork o pół punk-j Nie notowano żadnych zmian rów 

a , wanie do grup płatniczych o d b ^ ł j _J będzie w myitl powyższego V\^'W* tł.II 
ns. podstawie porozumienia ' j ł f l j ^ , doi I ta do 5.30 i pięć ósmych. Z P O Z O S T A Ł Y C H | nież na rynku papierów wartościowych. 1"-. V a P ™ s i a . w i e Pwojumieni* ; f 

- .walut P O 5 punktów straciła Bruksela Poż. stabilizacyjna nadal oddawano po * L H uY p ! c ł n ' w ? ° • 5 s n y . j , B F A F R r 
aent Koosevett zwrócił się do ministra! (89.45) i Zurych (172.00). Reszta noto- 63.25, kupowano po 63.00, dolarówkę po ' ̂ " b o w y m . Wymiar indywidua Y&m, 
handlu z wezwaniem o przyznanie wszy- wart bez zmian. j 54.00—53.00, poż. budowlaną po 41.00—' drobnych płatników stosowany , y o 

. iq*V t,-'lko w wypadku niedoiścia r. n j J , „ i „ . . i „ . stkim krajom ulgowych stawek celnych, Bank Polski podwyższył cenę funta o j 40.00, 5 proc. L. Z. m. Łodzi 
ustalonych w poszczególnych traktatach 4 punkty do 26.05, pozostawiając bez j po 59.00 w sprzedaży i 49.00 do 49.25 w ' ! 

handlowych, zawartych przez Stany Zje zmiany cenę dolara — 5.29. ( upnie. 
Na prywatnym łódzkim rynku pienięź dnoczone. Ze zniżki tej nie miałyby ko­

rzystać jedynie Niemcy, gdyż rzekomo 
stosują do towarów amerykańskich me­
tody dyskryminacyjne. 

Za eksport czechosłowacki 
nie w o l n o płacić koronami 
W uzupełnieniu wydanych niedawno przez 

rzad czechosłowacki zarządzeń, według których 
wywóz banknotów czechosłowackich po 50 ko­
ron i wyżej został zakazany, jak również unie­
możliwiony został wywóz monet poza obrotem ' we wrześniu r. b. były o 13.3 proc , a W 
podróżniczym — wydane zostało obecnie zatrą- • październiku r. b. o 15.1 proc. niższe, 
dzenle, zezwalające na zapłatę eksportu czecho- ' aniżeli w odpowiednich miesiącach por 
słowackiego zagranicą oraz wszelkich usług, ' przedniego roku. Najbardziej zmniejszy-
platnych zagranicą, tylko czekami, względnie , ły 8łę obroty w dziale tekstylnym i kon 
przekazami bankowemi. Zapłata banknotami lekcyjnym; spadły one we wrześniu w 
jest wzbroniona. Podróżni, jadący do Czecho- ' stosunku do odpowiedniego miesiąca 
słowacji, mogą wwozić banknoty i monety cze­
chosłowackie. 

Handel niemiecki uoada 
w 

W o k r e s i e n a j w i ę k s z e g o n a p i ę c i a s e z o n o w e g o 
o b r o t y z m n i e i s z y ł y s i ę o d 13 d o 20 p r o c . Niemiecki instytut badania konjunk-

tur gospodarczych i cen stwierdza duży 
spadek obrotów w niemieckich domach 
towarowych i w magazynach handlo­
wych. Obroty w domach towarowych 

W y 
. ^ 1 1 . 6 2 

Przemysł ameryk?!5" [S ; ' 
przeciwko „Nev Deal" UL 

Z rynku przędzy 
bawełn ianej 

Tydzień ostatni na rynku przędzy bawłe-
nlanej w Łodzi przeszedł pod znakiem zupełnie 
spokojnym. Jakkolwiek zapotrzebowanie na po­
szczególne gatunki przędzy wydatnie się zmniej­
szyło, to jednak składy nic uległy zwiększeniu, 
dzięki poważnej redukcji uruchomienia przę­
dzalń. 

1934 r. o 14 proc , a w październiku r. b. 
w porównaniu z październikiem poprzed 
niego roku o 17 proc. Duży spadek wy­

kazują również obroty w dziale mebli i 
sprzętu domowego. Mniejszy spadek 
zaznaczył się w dziale artykułów spo­
żywczych. Obroty w tym dziale we wrze 
śniu i październiku r. b. spadły w sto­
sunku do odpowiedniego okresu poprzed! 
niego roku o 11 procent. 

Obroty w magazynach zmniejszyły, j ^ ą " w Ł' 

Kongres przemysłu amerykańskiej , 1^ . ] I 
lżenia \ 

rozpoc 
1, szerei 
vnł „Ne 

gę na nieobecność na u ••»• ^ 

przemysłu amerykar.sKi«»^ TL*\. Miedzi 
ny w celu ułożenia współpracy mie.d l°| e ( ) *J \ j^RP< 

dzo burzliwem, szereg 
ostro zaatakował „New Denl" 

a przemysłem, rozpoczęty został zebr«D

i r i 

bowiem VR*E?L,,O "',i'ł>t£'
 c z c 

T Dcal". Zwróc< pr>%> 6 

kongresie d e l o ^ W B. ^ 6.0( 
ż w r ó c < rfIBS 6.0 

mysłówi samochodowego, stalowego, 
czego oraz drzewnego. 

Upadłoś) i uicłate 
W dniu wczoraiszym wpłynęło 00 »F % • wpiynęio u« 1 if 

odanie firmy „Jakób Gutm»B 

odzi, Plac Wolnoici Nr. 6-,.?ii ^ K L \ 

ZUfą o b r o t y W d z i a l e t e k s t y l n y m i kon-(1933—35 ORAZ ZŁYM przebiegiem bi"*joVr«, y 
l e k c y j n y m , m i a n o w i c i e O 20 p r o c . .Firma pragnie ZGŁOSIĆ PROPOZYCJE U K ' » 0 C<°C A 

LEGAJĄCE NA ZMNIEJSZENIU DŁUGÓW do cnt*" 

Artykuły dziane dla wsi 
Z n a c z n y w z r o s t z b y t u w b i e ż ą c y m s e z o n i e 

Donosiliśmy niedawno, iż hurtownicy łódz­
cy branży dzianej mieli sezon nieszczególny ze 
względu na dość powszechne próby nawiązywa­
nia beezpośredniego kontaktu odbiorców pro­
wincjonalnych z przemysłem dzianym. Oczy­
wiście, zjawisko to, szkodliwe dla hurtowników, 

Zwiększonego ruchu w omawianej branży ocze-' dla producentów posiada momenty raczej do-
kiwać należy nie wcześniej, niż w styczniu, t. j . ' datnie, w pewnym bowiem stopniu wpływa na 
K chwilą rozpoczęcia przez przemysł włókienni- powiększenie ich obrotów. W przeciwieństwie 
czy produkcji ns sezon letni. zatem do hurtu przemysł dziany miał sezon 

czyniło się dostosowanie cen tych artykułów 
do obecnej siły kupna szerokich warstw konsu­
mentów (koszule dziane od 1 zł.). 

Pozatem na dobry przebieg sezonu wpły­
nęło niemal całkowite wyczerpanie zapasów, 

kóre w roku ub. ciążyły na rynku, hamując 
rozmiary produkcji. Obecnie hamulca tego nie 
było, to też przemysł dziany pracował wyjątko­
wo intensywnie, pomimo to jednak na rynku 
nia widać przesycenia, lecz raczej Jeszcze pe 

Ceny przędzy bawełnianej nie uległy żad- j bardzo pomyślny. Oczywiście w małym jedynie j wicn niedobór artykułów dzianych, 
nym zmianom, aczkolwiek tendencja jest nieco' stopniu jest to skutkiem wspomnianych wyżej j Sfery producentów dzianych uważają wpraw-
słabsze Stosunkowo największym popytem cie- ' zminn w handlu wyrobami dzianemi. W dużo dzie, iż uwzględniając niskie ceny wyrobów 
aryly się w okresie sprawozdawczym numery poważniejszej mierze na dodatni bilans kam- dzianych, wskaźnik produkcji jest jeszcze przy 
24 pojedynczy i podwójny, oraz 32 pojedyczy i 
podwójny. Względnie spory popyt był również 
na przędzę trykotażową. 

penji zimowej w powyższej branży wpłynęło najmniej o 30 procent za mały, tem niemniej pa-
zwickszenie zakupów wyrobów dzianych ze nuje wśród nich nastrój optymistyczny co do 
strony wsi, do czego w pewnym stopniu przy- dalszych możliwości tego przemysłu 

C2 
które płatne będą bez kosztów i P r ° e C J ^IJ^ 
czterech ratach półrocznych. NOT^TP ^ 

Podanie powyższe będzie r 0 ^P nii^.j 
przez sad prawdopodobnie w bleżncy1" .,. ',. y»t>ay,a 
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f-"~ TeriY v i l Y^rotów dokonano akcjami Banku Polskie 
v A*\e f i.1 S'ft.?towano: Bank Polski 96 ( + 25). Cukier 

. b ę ? Sll^l^-fwicckie 19.50 ( + 2 5 ) , Starachowice 31.50 
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Warszawa, 11 grudnia 
Mzjsiejszem zebraniu giełdy walutowo-
*owej w Warszawę obroty dewizami by-

.^ejszone, przy tendencji słabszej. Noto­
wani 359,40, Bruksela 89.45, Ber-
m 26,14 (—4), Nowy Jork 5,30,5, 

— kabel 5,30,63, Oslo 131,35 (—5), 
I 35.00,50, Praga 21,98 ( + 1 ) , Sztokholm 

Zurych 172 ( - 5 ) , Madryt 72,60. Drobna 
,i* cia dokonana a nienotowana dewiza na 
j|;')r 26.18. W obrotach prywatnych: marka 
l ^ a 130, szy lng austriacki 98,25, korona 
J? 20,50, frank francuski 25, frank szwajcar 

gulden gdański 99.25, liry włoskie 34.25 
."JHiuńskie 2-64, pengó węgiersk e 96 50, di-
«'"eoslowiańskic 1115, funty angielskie 
* Halestyńsk e 26,10, dolar got. 5.31,5, rubel 
A76,50, dolar złoty 8-99,5, rubel srebrny 
""on 0.86. Bank Polski plac I za banknoty 

Na rynku akcyjnym tendencja była 

tranzakcje dokonane a nienotowane: 
Światło" 24, Modrzejów 4.40, za Lilpo-

ano p łacć 7-25. 
•Ie ' " J C ^ K Y PROCENTOWE. Dla papierów 

c • il^ft "'owych tendencja była r6wnxż tnocmej-
e P o S l ko^W^^' większych obrotach -4 i pól proc II-

temskieTii i 5 proc Warszawy nowemi-
L^ano: 4 proc, dolarowa 52-80-52.90 (-i 15) 
"W. riniar-,«.!• 70 •?. 7 p r o c . stabilizacyjna 

yCZCm 
z a l a ć * _ 

n , C „ a pfi«rK ( + .38). odcinki ,. 
O W LĄ d f^ |»7 r *emys łu Polskiego funtowe 89.50 (- 100) 
ago o° 

7 
po 500 dolarów 64.25, 8 

Niewzruszona stałość franka 
p o m i m o u t r a t y p r z e z Fra 

W Bazylei na zebraniu Rady Banku Wypłat 
Międzynarodowych gubernator Banku Francji 
omówił szczegółowo kryzyi walutowy we Francji 
jaki miał miejsce od końca października do po­
czątku grudnia 1 który wyraził się olbrzymim 
oejlywem złota zagranicę. 

Obecnie odpływ ten zosał Już dciiniywnle 
zahamowany, toteż bilans, który będzie ogło­
szony w dniu 12 b. m. wykaże tylko nieznaczny 
spadek zapasu złota, a mianowicie niższy od 
300 miljonów fr. Ucieczka złota spowodowana 
została nie tezauryzacją, lecz wycofywaniem z 
z Francji kapitałów obcych oraz zamianą po­
ważnych sum wkładów frankowych na wkłady 
dolarowe lub sterlingowe; operacie te zostały 
wywołane obawą przed dewaluacją oraz przez 

ncję z ł o t a za 6 m i l j a r d ó w 
zwyżkę kursów na giełdzie nowojorskiej. Od­
pływ złota został następnie powiększony przez 
interwencję spekulacji. 

Bank Francji trzykrotnie podwyższył stopę 
dyskontową, przyczem, według p. Tannery, pod­
wyżka dyskonta wywołała natychmiastowy sku­
tek w formie obniżki reportu od, funta i dolr.-a. 
Wreszcie pomyślne dla rządu głosowaniu Izby 
całkowicie wyjaśniło sytuację. Bank Francji 
stracił ogółem nieco ponad 6 miljardów fr. złota, 
licząc od końca października. 

Kryzys walutowy wykazał — zda uem p. 
Tcnnery — niewzruszoną stałość franka, lecz j 

j ciężko zaważył na gospodarce fran-.u,kiej. Kry­
zys ten opóźnił możliwości poprawy, której na­
leży się spodziewać już w najbliższym czasie. 

Niemcy grożą nowemi moratoriami 

' c' Warszawy nowe 54—53-25-54 ( + 7 5 ) , 
jP1 Proc ziemskie 45-25-46 ( + 100), 5 proc 
i!1' nowe 39.50 ( + 25), 5 proc. Łodzi nowe 
fc>25), 5 proc. Radomia nowe 38-50 (-+ 25),' 
ty" obligacje m. Warszawy VIII i IX emisja 
t ! + 1 0 0 ) . Drobne tranzikcje dokonane a 

jWane: 3 proc- budowlana 39-90, 4 proc; 
jna zwykła 110, 5 proc- konwersyjna' 

14, 8 proc dillonowska 93.50, 7 proc. 
172,50, 7 proc warszawska .,70-.-70 25, 3 

E -łaństwowa renta ziemska 65-75—66, od-
TS6o 500 złoty:h' 66,50." .' j • , 

GIEŁDA ŁÓDZKA. ] 
I* Wczorajszem zebraniu giełdowem w Lo­
gowano: dolary 5.31 — 5.30, poż. sabili-

* 62.75 — 62.50, poż, inwestycyjna 110.75 
50, 

Na temże posiedzeniu Rady Banku Wypłat 
Międzynarodowych, dr. Schacht w rozmowie z 
Montagu Normanem, poruszył sprawę trudności 
finansowych i dewizowych Niemiec, która mogą 
Je skłonić do wprowadzenia nowego moratorjum 
transferu. Jak wiadomo, w Jednem ze swoich 
ostatnich przemówień w Niemczech dr. Schacht 
niedwuznacznie dał do zrozumienia, że morator­
jum takie Jest niemal nieuniknione, przyczem, 

Jak zwykle, połączył sprawę spłaty zobowiązań 
wobec zagranicy ze sprawą eksportu niemiec­
kiego. 

W czasie rozmowy z gubernatorem Banku 
Anglji dr. Schacht ponownie podkreślił koniecz­
ność zwiększenia eksportu niemieckiego, coby 
umożliwiło utrzymanie importu do Niemiec na 
odpowiednim poziomie. 

Ceny odpadków bawełnianych zwyżkują 
P o d a ż n i e p o k r y w a w z r a s t a j ą c e g o p o p y t u 

dolarówka 53.00-52.50, pożyczka bu 
40 25—40 00, 5 proc. L. Z. m. Łodzi 

""Z.MLIMLP r. 50.00-49.50, Bank Polski 96.25-96.00, 
rwiaU^u.^ rty 59 50-58.75. Tendencja utrzymana. 

c i a t»*°" _\u NOTOWANIA BAWEŁNY. 
l ^ w T JORK. Loco 12.10, grudzień 11.66, 

marzec 11.41, kwiecień 
czerwiec 11.27, Upiec 

wrzesień 11-05, paździer-
y k a n 
Deai' y 

ińskM* aC 

0^, fe1* 11.62, luty 11.52, : 
,.U\ 1^ .6' m « i H-31-32, 
FTFP fj(l97B rP i e n 1 U 4 ' w " 

d ł W j W v M p o o l . Loco 6.55, grudzień 6.35, sty-
z e b r ^ i o W ^ ł j s H l u t y 6.32, marzec 6.32, kwiecień 6.30,' 
Qn"*lńO "r fKS 1 czerwiec 6.26, linieć 6.24, 'sierpień 6 17, Zwrócą, pfi J «* 6 _ n B ) p a ź d z i e r n i k 6 i 0 5 i i i 8 t o p a ( j 6.02,' 
• f c ^ ł p i * ^ 4 6-00, styczeń 6.00, luty 5.99, marzec 

jj 9

, | p SKA. Loco 10.02, grudzień 9.45, sty 
\ marzec « 8.96, maj 8.70, 

^ E R 8 ' - 4 4 ' l i s l o , p a d 8 , 2 8 

M^ii."' 1* 0 7 51, maj 7.47, lipiec 7.443, paź-
.'13. listopad 6.97. 

eżucy 0 

h 

w 7 

OT ORLEAN. Loco 11.95, drudzień 11.74,1 
V* '160, marzec 11.40, maj 11.32, lipiec i 
hfażdzinrnik 10.97. 

Tegoroczny sezon na łódzkim rynku odpad­
ków bawełnianych miał przebieg wyjątkowo po­
myślny, co znalazło wyraz we wzroście obrotów 
przceciętnie o 20 procent 1 przedłużeniu ich 
poza okres normalnego sezonu. 

Na ożywienie w tym dziale wpłynął przede­
wszystkiem znaczny wzrost popytu na odpadki 
Jako wynik zwiększonego uruchomienia przemy­
słu bawełnianego w roku bież. oraz reglamen­
tacji przywozu surowców. Mocną tendencję dla 
odpadków podtrzymywała okoliczność, iż wzrost 
popytu nie znajdował całkowicie pokrycia w 
odpowiednio zwiększonej podaży, przedewszyst­
kiem ze względu na redukcję dostaw angiel­
skich. Wobec silnego powiększenia angielskiej 
produkcji włókienniczej Anglja znacznie zmniej­
szyła dostawę odpadków na rynek polski, tak, 

iż tutejsi importerzy poważnie liczą się z ewen­
tualnością całkowitej eliminacji Anglji jako do-
sawcy odpadków. W przewidywaniu tej ewen­
tualności rozpoczęli też pertraktacje o dostawy 
z czechosłowackimi i szwajcarskimi producenta­
mi odpadków, z którymi toczą się obecnie roz­
mowy na temat cen. 

Niezależnie od spadku importu odpadków 
zagranicznych zmniejszyła się ich podaż rów­
nież ze strony przemysłu krajowego, który wobec 
ograniczeń w przywozie surowców, przerabiu 
odpadki, pochodzące z własnych warsztatów. 

Wszystko to wpłynęło na poważną zwyżka 
cen odpadków na rynku łódzkim, wynoszącą 
przeciętnie 10 — 12 proc, a w pewnych okre­
sach dochodzącą nawet do 20 proc. 

Uflgi w oplaiacti 
p r z y m u s o w e g o u b e z p i e c z e n i a od o g n i a 

W j e d n y m z n a j b l i ż s z y c h n u m e r ó w s e k n a c z e l n e g o d y r e k t o r a t e g o Z a k ł a d u . 

7.71, 

aowi' 
strat*1 

nemi. /»^5Rjĵ 3!43,' czerwiec 13.07, 

lipiec 8.54, 

grudzień 7.44, syczeń 

grudzień 13.36, sty-
»i marzec 13.20, maj 13.15, lipiec 13.11, 

ł l$ ! !k 12.95, , n , » V 12.95. 
! .A * $ B«e , S A N D R J A Sokkelaridis! styczeń 16.58, 

ł" $ y I 1 8 9 ' ">ai 15-60. lipiec 15.36, listopad 
• w V !»c-„A>hniouni: grudzień 13.72, luty 13.53, 

I pazdz. 12 ,28 

A° roc^ I .J>t

 C z W A R T E K NA WESOŁO! 
r!j,c* ze smutkieml" — oto hasło, pod ia "Cdzie się dzisiejszy „Wesoły czwarek" 

t?»l> n cKim i wytwornym lokalu „Tabarin". 
Pi ni* W a dzisiejsza połączona będzie z licz-
|] ip 0 łodziankami. Publiczności rozdane bę-

*l» k ' n a f i r 0 ^ y i * swego rodzaju 
k będn oryginalne konkursy „z pudeł-

11. *'°nikami i serpentinami. 
szych inowacyj odbę-

~«n takżo program artystyczny, któ 

iraw*"* (||0*il,Ni, " ' " " ' K A M I i serper 
w o $b ;I» 9 , . e i .n'e od powyż 
Cli, g Z , i i ! | f T ' « ^ t a k i e Pro* 1 - -

do •'''''I1 <vł, d i S i < występy duetu Gonda et Irena 
l^Mh°We- t o n a , e i tancerki bułgarskiej Didi 

!B.!Vcl,-'" stepu, za^ 

J i"y^h 

rena popisuje się w wspa-
zaś Spassowa zachwyca nas 

cygańskim tańcem, odtwarzanym 
oryginalnych kostjumach, 

H IB 
, front 

r5 
t„ C n i ujrzymy doskonały duet Ney oraz 

,.0o j^srsklcrystyczną Sonię Milska. 
'•tą. 

c * przygrywa doborowa orkiestra 

l'laV = i »kie, obsługa szybka. Kuchnia 

° ,8° d z . 5.15 po pol faji z pełnym pro-
* r tystycznym. 

D z i e n n i k a U s t a w , o g ł o s z o n y z o s t a n i e 
d e k r e t P r e z y d e n t a R z e c z y p o s p o l i t e j , 
k t ó r e g o p r o j e k t uchwalony został na o-
statniem posiedzeniu Rady Ministrów. 
D e k r e t d o t y c z y z m i a n y d o t y c h c z a s o -
b o w i ą z u j ą c y c h p r z e p i s ó w o p r z v m u s o -
w e m u b e z p i e c z e n i u o d o g n i a i o P o w ­
s z e c h n y m Z a k ł a d z i e U b e z p i e c z e ń W z a ­
j e m n y c h . 

Jak s i ę d o w i a d u j e A g e n c j a „I skra" , 
d e k r e t t en r o z s z e r z y u p r a w n i e n i a R a d y 
P o w s z e c h n e g o Z a k ł a d u U b e z p i e c z e ń 
W z a j e m n y c h w kierunku udzielania ulg 
w obowiązującej taryfie składek za przy 
musowe ubezpieczenie budowli od o-
gnia. 

D e k r e t p o s t a n a w i a , ż e R a d a P o w ­
s z e c h n e g o Z a k ł a d u U b e z p i e c z e ń W z a ­
j e m n y c h u d z i e l a ć b ę d z i e u lg n a w n i o -

Cena stali obniżona o 20 proc. 
P o r o z u m i e n i e z s y n d y k a t e m o d l e w n i s t a l i o s i ą g n i ę t e 

Warszawa, 11 g r u d n i a . 
( P A T ) . W w y n i k u d a l s z e g o o m a w i a ­

nia p r z e z p . m i n i s t r a p r z e m y s ł u i h a n ­
dlu dr. R. G ó r e c k i e g o z r e p r e z e n t a n t a ­
mi k a r t e l i w z a k r e s i e akcj i z n i ż k i c e n , 
z o s t a ł a d z i ś u z g o d n i o n a zniżka cen 
przez syndykat polskich odlewni stali 
na 2Q procent. 

S y n d y k a t p o l s k i c h o d l e w n i s ta l i 0 -
b e ' m u j e 12 f a b r y k : l ) T o w a r z y s t w o ) k i c h p i e c ó w i" z a k ł a d ó w O s t r o w i e c k i c h 
uKcyjne zakładów h u t n i c z y c h H u t a B a n W a r s z a w a , 7) H u t a P o k ó j , ś l ą s k i e z a -

J e s t to n o w y p r z e p i s , p o z w a l a j ą c y n a 
w p r o w a d z e n i e o g ó l n y c h u l g w o b o w i ą ­
z u j ą c e j o b e c n i e t a r y f i e u b e z p i e c z e n i o ­
w e j . 

P o z a t e m d e k r e t w p r o w a d z a r ó w n i e ż 
n o w y p r z e p i s , u p r a w n i a j ą c y P o w s z e c h ­
n y Z a k ł a d U b e z p i e c z e ń W z a j e m n y c h 
do zmniejszenia odszkodowań ubezpie­
czonym, zalegającym z zaplata składek, 
a mianowicie, Jeżeli właściciel budowli 
zalegać będzie z zapłatą dwuch lub wie 
cej półrocznych rat składki, których ter 
min płatności przypadnie po 1 styczniu 
1933 roku, to w przypadku pożaru Za­
kład będzie uprawniony zmniejszyć 
przypadające dla tego właściciela od­
szkodowanie, nie więcej Jednak, niż o 
25 proc. 

k o w a , 2) T o w a r z y s t w o M i j a c z o w s k i c h 
o d l e w n i stal i i z a k ł a d ó w m e c h a n i c z ­

n y c h b r a c i a N a u r u s S . A. , 3) G ó r n o ś l ą ­
s k i e Z j e d n o c z o n e H u t y K r ó l e w s k a i L a u ­
ra S . A. g ó r n i c z o - h u t n i c z a , 4) K a t o ­
w i c k a S . A. dla g ó r n i c t w a i h u t n i c t w a 
K a t o w i c e , 5) T o w a r z y s t w o p r z e m y s ł o ­
w e z a k ł a d ó w m e c h a n i c z n y c h L i l p o p . 
R a u i L o e w e n s t e i n S . A., 6) S . A. W i c i 

Z r u c h u w y d a w n i c z e g o 
—o— 

„PALESTYNA I BLISKI WSCHÓD". 
Ukazał się numer 11 (39) miesięcznka „Pa­

lestyna i Bliski Wschód", organu Polsko - Pa­
lestyńskiej Izby Handlowej. 

Na treść numeru składają się artykuły: — 
Obecna sytuacja gospodarcza Palestyny — L. 
Lewitę. Rozwój przemysłu palestyńskiego — P-
Wasserman, Prawo wekslowe i czekowe w Pa­
lestynie — adw. B. A'kln, Możliwości emigra­
cji do Syrji — M. La-Arence Reyan, Banki spół 
dziclcze w Palestynie —• Dr. Markus, Sytuacja 
gospodarcza Cypru — A Mozeso. Przegląd pra­
sy — P. W., Z nadesłanych wydawnictw — J. 
T. Dz aly stale obejmują komunikaty Polsko-
Palestyńskiej Izby Handlowej, bogatą kronikę 
Palestyny, Syrji, Egiptu, Iraku, Turcji i Cypru, 
sprawy celne i transportowe oraz statystyki 
handlu zagranicznego Polsk, z krajami Blisk'e-
go Wschodu, handlu zagranicznegD Palestyny, 
Cypru, ruchu okrętowego w portach palestyń­
skich i ruchu ludno.sci w Palestynie. 

„AGENCJE PRASOWE". 
Nakładem Wyższej Szkoły Dziennikarskiej u-

kazała się książka Alfreda Wileckiego p. t. 
„Agencje Prasowe"- Autor skreśla w zwięzłej 
formie historię agencyj od „sprzedawcy nowin" 
z XVI wieku do obecnych agencyj telegraficz­
nych, operujących najnowszemi środkami tech-
nicznemi. Następnie autor omawia działalność 
wielkich agencyj: Havasa, Reutera, Deutsches 
Nachrichten-Biiro, „Associated Press", Agencji 
Stefani, Agencji „Tass" i t. d. 

Rozdział drugi podaje obecny stan agencyj 
prasowych, zawiera wykaz wszystkich agencyj 
telegraficznych, wchodzących w skład zespołu 
Agencyj Sprzymierzonych, iakoteż większych 
agencyj prywatnych na całym świecie. 

W rozdziale trzecim autor omawia działal­
ność agencyj w Polsce, poświęcając dużo miej­
sca technice pracy w agencji.telegraficznej i In-
formacyjno-publicystycznej. 

Ostatni rozdział dotyczy techniki wykorzysty­
wania wiadomości agencyjnych w redakcjach 
pism. 
•••••»•••••••••••••»••••••»••• 

PRAKTYCZNY PODAREK GWIAZDKOWY. 
W zw'ązku z ostatniem przeTnówientenvpa* 

na wicepremiera Kwiatkowskiego w sprawie 
ogólnej zuiżki cen w dziedzinie gospodarczej, 
postanowiła jedna z najpoważniejszych krajo­
wych firm Warszawska Fabryka Dywanów 
„Dywan", oddz. w Łodzi, Piotrkowska 53 hasło 
pana wicepremiera wprowadzić w czyn przez 
stosowanie zniżki, wynoszącej 25 proc- na 
wszystkie swoje wyroby, jak to: dywany ręcz­
ne i maszynowe, chodniki i t. p- Dywany i chód 
niki firmy „Dywan" posiadają już w Polsce 
swoją wyrobioną markę i reklamy żadnej nie 
potrzebują, zaś niebywła dotychczas zniżka 25 
procentowa zostanę niewątpliwie wykorzysta­
na przez najszersze warstwy społeczeństwa 
łódzkiego z okazji nadchodzących świąt, bo­
wiem ułatwi ona każdemu problem wyboru od­
powiedniego podarku gwiazdkowego. 

Wypadki przy pracy 
Pogotowie Czerwonego Krzyża interwenio­

wało wczoraj aż w pięcju wypadkach przy 
pracy.: 

W zakładach Scheiblera i Grohmana przy 
ul. Targowej 48 doznał rany lewej ręki robot­
nik Roman Walencikiewicż, zam. przy ul. Drew­
nowskiej 37. 

W składach przy stacji Karolew w czas :e 
ładowania bel bawełny został przygnieciony 
robotnik Józef Szymański, zam- przy ul- Brze­
zińskiej 141, który doznał złamania żeber i pra­
wej ręki-

W składzie drzewa przy ulicy Franciszkań­
skiej 13 obciął sobie siekierą palce lewej ręki 
Franciszek Stachlewski, robotnik. 

W fabryce N. Ganca przy ul. Naftowej 7, 
oderwała maszyna dwa palce lewej ręki Toma­

szowi Blaszczykowi, robotnikowi z Nowego 
Złotna. 

Wreszcje w fabryce J. Rasalskiego przy 
ul. Napiórkowskiego 12 pochwyciły tryby ma­
szyny rękę robotnicy Janiny Matuszczyk z Ru: 
dy Pabianickiej, która doznała ran szarpanych 
dłoni. 

Lekarz P. C. K. we wszystkich wypadkach 
opatrzył poszkodowanych i skierował do szpi­
tala przy ulicy Zagajnikowej. 

• • U U K B I B H U W B n W B S n u a i S B B B H B 
k ł a d y g ó r n i c z o - h u t n i c z e S . A. . 8) T o ­
w a r z y s t w o p r z e m y s ł u m e t a l o w e g o K. 
R u d z k i i S - k a S . A. . 9) T o w a r z y s t w o 
S t a r a c h o w i c k i c h ' z a k ł a d ó w g ó r n i c z y c h 
S . A. W a r s z a w a , 10) S u c h e d n i o w s k a fa­
b r y k a o d l e w ó w i h u t a L u d w i k ó w S . A . 
K a t o w i c e , 11) S t a l o w n i a W o ź n i a k S . A. 
S o s n o w i e c , 12) S, A . P e r r u m w Z a w o -
Aziu. 
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c h o r . skdry« w ł o s ó w 
I w e n e r y c z n e 

NARUTOWICZA 24 
Tel. 262-61. 

przyjmuje od 8—11 1 od 2.30 do 9 w. 
w niedz. od 9—4-ej. 

Sygnatura: Km. 529/34. 
OBWIESZCZENIE 

O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­

dzi, rewiru 17-go Tomasz Chorzelski, 
mający kancelarię w Łodzj, ul. S en-
kiewicza Nr. 67, na podstawie art-
676 i 679 K. P. C podaje do publicz­
nej wiadomości, że dnia 22 styczira 
1936 r. o godz. 11-ej w Sądzie Grodz­
kim w Łodzi, ul. Trębacka Nr. 18, sa­
la Nr. 9, odbędzie się sprzedaż w dro 
dze publicznego przetargu należącej 
do dlużn ków Moszka - Dawida i liaili 
małżonków Opatowskich 13/24 niepo­

dzielnych części miejskiej nieruch :>-
mości: położonej w m. Lodzi przy ul. 

Brzezińskiej pól. Nr. 32 i ul. Francisz­
kańskiej Nr. 32, składającej się z pla­
cu o powierzchni 252 sążni kw., oraz 
zabudowań mieszkalnych i gospodar­
czych. Nieruchomość ta posiada ks ę-
gę hipoteczną w Wydziale Hipotecz­
nym w Łodzi pod nazwą „Nierucho­
mości w dobrach Bałuty - Nowe" Nr. 
164 i 165 lit. A., rep.hip.Nr-16 1 0 0 . Obec 
nie po dokonaniu wpisu o wszczęciu 
egzekucji w wykazie —dłużnicy Opa­

towscy z posiadanej współwłasności 
3/26 części takowej sprzedali Szmulo-
wi Weismanowj. 

Współwłasność oszacowana została 
na sumę zl. 18.958 gr. 42, cena zaś wy 
wołania wynosi zł; 14-218 gr. 81. 

Przystępujący do przetargu obswią 
zany jest złożyć rękojmię w wyso­
kości zl. 1,895 gr. 84 

Rękojmię należy złożyć w gotowiź 
nje albo w takich papierach wartośctu 
wych bądź książeczkach wkładko­
wych instytucyj, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich. Pa­
piery wartościowe przyjęte będą w 
wartości trzech czwartych części ce­
ny giełdowej. 

Przy 1 cytacji będą zachowane usta 
wowe warunki licytacyjne, o ile do-
datkowem publicznem obwieszcze­
niem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne. 

Prawa osób trzecich nie będą prze 
szkodą do 1 cytacji i przysądzenia wla 
sności na rzecz nabywcy bez zastrze­
żeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę­
cie m przetargu nje złożą dowodu, że 
wniosły powództwo o zwolnienie nie­

ruchomości lub jej części od egzekucji 
i $e uzyskały postanowienie właści­
wego sądu, nakazujące zawieszenie 
egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwuch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nieru­
chomość w dni powszednie od godzi­
ny 8:ej do 18-ej, akta zaś postępowa­
nia egzekucyjnego, można przeglądać 
w sadzie grodzkim w Łodzi, ul. Trę­
backa Nr. 18, sala Nr. 7. 

Dnia 9 grudnia 1935 r. 
Komornik: T: CHORZELSKI. 

i 

KTO' Z PAŃ (ÓW) DYSPONUJE 5—6 
TYSIĄCAMI ZŁOTYCH 

Z N A J D Z I E S T A Ł Ą P O S A D Ę 
na dobrych warunkach, lub te? przyjmie 
do spółki na umówionych procentach do 
nowopowstającego interesu. Oferty: pod 
„Przyszłość" do Administracji „Repu­

bliki", Piotrkowska 49. 

"asm®®® 
Centralna lecznica zębów 

PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNY W LODZI 
p r z y ul . P i o t r k o w s k i e j Nr. 1 6 4 , t e l . 1 2 7 - 8 3 

Przyjmuje: od 9 r. do 8 wlecz, w niedziele I święta od 10— 1 -ej. 
Własne laboratorium zębów sztucznych. Rentgen. 

C h o ć jest kryzys , c h o ć jesł b i e d a 
Lecz bez „OL LA" żyć s i ę nie d a ! 

Ceny znacznie zniżone. Lek.-dcnt. ZADZIEWICZ. 

****** 
R E K L P m G R Z E T O t U y C H , 

CEnniKÓLU i P R O S P E K T Ó W . 
Vu:fotoyrGflanjdta'̂ ,r—v..'.J 

I R y s u n k i , P R O J E K T Y R E K i n m o w E 
I U J Y D R U j n i C Z E I U Y K O n v i U A 

|RBOP.KENHRGENTJFT̂ FA 
1 t Ó D Z , P I O T R K O W S K O N V * r 

T K L . t r on 1 1 1 - 7 2 

Do Fabryki Damskiej Bclizny 
Trykotowej POSZUKIWANA. -
Pierwszeństwo mają osoby z 
praktyką w tego rodzaju przed­
siębiorstwie. OieYty sub ,12SS9ó" 

do Administracji RewiM-kj- - -

LEKARZ • DENTYSTA 

przyjmuje od 10—1 I od 6—8 po pol 

Piotrkowska 51 
t e l e f . 1 2 1 - 2 3 

s Dr. Med . W Ł O D Z I M I E R Z 

Z A D Z I E W I C Z 
Specjalista chorób 

uszu, nosa, gardłu I krta,.. 
Łódź, ul. Piotrkowska 164 

tel. 125-26 
przyjmuje od 5 do i wiecz. 

DR. MED 

Al. Kopciowshi 
Gdańska 37 

tel. 232-55 
przyjmuje od 7 - 8 - e i wiecz. 

BOKTOK 

H. SZU MACH ER 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNI 

P i o t r k o w s k a 5 6 
teł. 148-62. 

Od 9 - 1 , od 5 - 9 pp., 
w niedziele I święta od 10—L 

JĘZYKÓW ANGIELSKIEGO, FRAN­
CUSKIEGO — gruntowne udzielam, 
gramatyka, literatura, konwersacja, 
handlowa korespondencja. Tel 226-23| 
od godz. 10 do 12-ej rano. 7 

LEKARZ - DENTYSTA 

F. Kopciou/sHa 
Przyjmuje od 9 —3-ej 

G d a ń s k a 3 7 , TEL. 2 3 2 - 5 5 

od 4—7-ej w Lecznicy 
P i o t r k o w s k a 2 9 4 I H 122-59 

TtifflnUrM 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

i ALLERGICZNE. 
Gabinet Elektro- i światloleczniczy, 

U L . N A W R O T N 2 7 
Tel. 164-21. 

godz. przyjęć S—7. 

KUPIE okazyjnie szalkę zaluzjową 
oraz fotel klubowy. Oferty z ceną do 
Republiki pod „Szafka". 6, 

TANIA SPRZEDAŻ nowoczesnych mc-
liii za gotówkę i na dogodnych warun­
kach, 6-go Sierpn a 2 w podwórzu. 

Ci L o k a l e 

POKÓJ umeblowany, frontowy I-sze 
p ;ętro przy ul. Piotrkowskiej 225/7 ni. 
12a do wynajęcia od zaraz. Do obej 
rzen a od 12—5 godz. 

3 POKOJE z kuchnią wyremontowa­
ne z wszelk cni wygodami, 2 balkony 
i p Ir. do wynajęcia. Południowa 42, 
u gospodarza. 
KOA1FORTOWY pokój pracującemu 
inteligentowi wynajmę. 35 zl, Śród 
miejska 52, lewa of.. tn< 14-
ŁADNY pokój z utrzymaniem, tclcion, 
centraliieiii ogrzewaniem do wyuaję 
c a . Nawrot 7, pp. of cyna, in. 19. 
POKÓJ bez mebli do wynajęcia Piotr 
lenwska 106, ml 5. 

i Dyplomowana pielęgniarka 3 
LÓDŻ, Narutowicza 6, ni. 6 • 

Tel. 151-7^. X 
Wykonywa zabiegi w żalu « 
pielęgniarstwa wchodzące: ' • ? 
strzyki. bańki, pijawki i opatrunki 1 
chirurgiczne. • 

„ C z y s t o ś ć " 
przyjmuje cyklinowanle, drutowanie, tro 
ferowanie oraz sprzątanie biur, poko 

Czyszczenie szyb. 
PIOTRKOWSKA 44. telefon 167-45. 

PRZYJMĘ pana na mieszkanie, odda-u 
pokój małżeństwu. Al. Kościuszki 37, 
m. 5. 
NOCLEGI pierwszorzędne poleca, 
Lódź, K I ńskego 41, m. 39, Ceny nis-
K M ? 1 ' " ' u ; a ' 

FOKÓJ elegancki z wszelkieini wygo 
danii do wynajęcia, ul. Narutowicza 35] 
ni. 12. 14 
3 POKOJE, kuchnia, służbowy, kąpie; 
Iowy, dwa wejśca, do wynajęcia. Za-
wadzka 9. 1.' 

MAGISTERKA farmacji P 0 " ^ . ! ' ! ' ! 
na stałą skromną posadę.- vijj 
„LI<cpres.su" sub „Magisterka" ' 

U z d r o w i s k a ) 
ZAKOPANE „PALĄCE" R e p r e . o # 

cyjny, nowoczesny hotel-pe" 
Wszystkie pokoje słoneczne, z . b ojf 
nami. Apartamenty z łazienka"1';n,M 
żąca zimna i gorąca woda w PnK.°L<R% 
Centralne ogrzewanie- B e z k o n ^ 
cyjnie wykwintna kuchnia 1 

G5L Prospekty na życzenie. 

ZAKOPANE. Zawiadamiam uptf««fl 
że prowadzę nadal pensjonat « Ł . 

i do Białego, ' l̂r>K},SSLE 
urządzony - ^"'PLCLJSF 

ogrzewane — kuchnia pierwszorjfyl 
— ceny ujskie. Jadwiga Kuria"1" jtl 

nissciikown. 

cym 

:oiniortowo 

I ' 
I R o z m a i t e ;i 
DROBNE ogłoszenia w „ R e P 1 " ^ 
*<i najlepszym i najtańszym * r 0

( ( o 
?etluueciu zainteresowanych ' i W 

Kto clice: I) znaleźć lokatora ' u° 
lokatora. 2) znaleźć mieszkan% (ii' 
onjedvńczv pokój. 3) sprzeda' [yfc 
.homość lub rzecz, 4) kupić c . V 
wiek okazyjnie. 5) dostać P<>5' \ fi 
wyszukać pracownika — niecl^jT, 
In i l in l - " p og łuszeni do .•KfJ!!>^i:' 
BUFET przy ślizgawce na "'^tf}' 
stopada Ki. iest do wydzlcrjj!^,, 
NAJSŁYNNIEJSZY .Iasuo\v'd* . |J* 
inoiitli, M sir/. Międzynarodo«'Wj(JI 
stytntu Wiedzy Tajemnej i 
w-.zichśw.alowy i e i M i i n c n . %i'v, 

transie jasne odpow edzj *lpf, 
koli zawiklanych kwestiach. ' j # , 
odległość, odnajduje zaginione .jP. 
Przepowiada n comylnie Pr'-...>". 
przyszłość, opracowuje horosk'« 
lizy grafologiczuc. Zestawia *' 
szczęśliwe P E W N E wygranej JE 
osów, podaje gdzie takowe ""•> 

• i być. Podać datę urodzeń a, sta"* 
POSZUKIWANE 2 pokoje z kuchnią ?czvć znaczk ; 1.— zł. KrakW 
wygodami. Oferty sub „Dobry l o k a t o r " ^ ^ >2. -u. 2. . 
d_oj<cpubiiki. | B R Z W I , Q K N A H C R M C T Y C Z „ I E R * 

zimnem filcuje znany specjał 1 5 jjP. 
golctnia trwałość i duża osZ c' 
w opale. Dzwon ć 173-57. ^^Zr 

ANGIELSKIEGO konwersacji \}t«t$ 

GWASA, 
a 

j*e o ś v 
^ernlka 
J l n l e i 
J u s z e n 
& n l c e 
p o c h y . 

Jen pi 

.Nz l ła 
J«le mc 
"ością. 

Waści 
10 zosta 
, Nie m 
S, ktć 
N l e w a 

U"" 
Ułan 

Nllją, 

c: P o s a d y 

SZYJĘ WYKWINTNIE 

BIELIZNĘ MĘSKĄ 
po cenach bardzo niskich. 

Przyjmuję również wszelkie 
reperac|e 

ul. 6 - g o S i e r p n i a 7 6 
m, 16, III p. 

t K u p n o I s p r z e d a ż ^ 

AKWIZYTORZY, dobrze prezentujący 
się. Panowie, Panie znaidą popłatne 
zajęcie. Radjo - Watt, Narutowicza 16. 

W CIĄGU miesiąca i pod gwarancją 
wykluczającą absolutnie wszelkie ry­
zyko, wyucza praktycznie samodzielne 
go zaprowadzaira i prowadzenia 
ksiąg handlowych, rzeczozn. z wyż-
szem wykształceniem i kontrol- syn­
dyk, przemysł. — Kursy bilansów od­
dzielnie- — Informacje codziennie od 
1—4. Mostowa 3, I p. (Pierwsza bocz' -

Ina Zagajnikowej obok Narutowcza). 
12 

tury udziela rutynowany 
Ul. Zawadzka nr. 21, m 8-a 
dzienn :e zastać od godz. 4 

¥ Zagubione dokumenty 1 

S1 

e r W s z ' 
Podk 
Przeć 

. SKr 
I Mil I I C N O blanko w ' | ' i* : l 'F 
zł., płatny 30. III. 1936 r. i ^''.M^}^ 
nia M. Diament. Weksel uiiic^'1 JĘH * 
Berger. S l 

UNIEWAŻNIAM 2 weksle z 
n'a mego na zlecen ;e f. 

NA GWIAZDKĘ za 3 zł. resztki je 
dwabne i wełniane na spódn ;czki 
bluzki poleca skład jedwabi' i wełen 
Ch. Eljasz, Łódź, Piotrkowska 28. 

B-cią - $ 
pl. 1) 15. I 36 r. na sumerJ\ ti 

CHŁOPCY do sprzedaży gazet poszu 2) pl. 31. I. 36 r. na sunie l 0 < , z e d 
kiwani. Zgłaszać sję: Winograd, PiotJ ko bczwalutowe-i ostrzega" 1 p 

kowska 60, od 12 g. do 4-ej. byciem takowych. Ignacy ^n

 tpti \4S U 

KUPIĘ dobre pianino lub fortepian 
niedrogo. Oferty „Slaw" do Republ kr>l 

BIURO DZIENNIKÓW i OGŁOSZEŃ , 

P R O r a i E N 
MONETY stare kupuję. Kątna 5, m. 4, 
od 16—17-ej. 81) 
SKÓRKI popielicowe cw. cały błam, 
używane, ciemnego koloru, poszukuje-
Dzwonić 170-52. 

KUPIĘ maszynę 1 do szynki oraz wagę 
automatyczną w dobrym stanie. Ofer­
ty R. Bechtold, Piotrkowska 152. 131 

99 
Ł Ó D Ź , A N D R Z E J A 2 , (dawniej Piotrkowska 

T E L . 112-98. , 
Przyjmuje na rok 193o wszelkie zlecenia P, T. Czytelni* 0 |„ 

prenumeraty czasop ism I d z i enn ików miejscowych > 
wych oraz na f rancuskie i angielskie. R C D « ' C ' 

Tamże ogłoszenia do wszystkich pism krajowych po cenach r j f t <4 

r u ? ' na 
K r, 

er 

h N a r o d « 

cyjnych. 
>98 » 9 9 0 0 0 9 9 « » 9 d e S * « 9 9 9 a 9 * 9 » e « 9 9 0 C a 

Redakcja I Administracja, Piotrkowska 49, - Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 11. - Telelony: Adminlsiracla: 122-14. Redakcla- ÊKRETAIIM f ? I . r f , i . - P i i i?7 24 
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PRENUMERATA 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zl. 4.—, za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie: z przesyłka pocztową 
w Polsce zl. 5—. „Republika" I „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

• zł- • 7.-4- • miesięcznie.. 

)GLOS7ENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 2RM.rvun. Stionlca tekstowa dzieli sie na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń uwykłych d/ieli sie na 10 szpalt po 23 mm. 

CENY OGtOSZEN: Zwyczalne 12 za wiersz nun V V tekście - 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I - zł. 2 za wiersz inni- Nektologi — 40 gr. za wiersz nun. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 25. Drobne za słowo .15 gr- najmniej 

'zl- 150; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. uiijuui ei zl 1.20 Opisowe w tekście redakcyj­
nym zi 2 za milimetr- Ogloszonia zagraniczne IIIO proc <lio?ej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe 
laryczne 25 proc. drożel. Za terminowy druk ogłoszeń Adinunstracia nie odpowlada> -

Słuszne • reklamacje będa uwzftledn1""'" 
:7.CT 

IU 
o ile wniesione będą najpóźniej * 
tygodnia pd ukazania sie pierw 
ogłoszenia lub niezwłocznie, po "l<a? 
sie drugiego, z rzędu ogłoszenia *FL0J 
mej treści co pierwsze- — Omrlk 

el"sZfń zasadniczo nie zuneniaja treści < ' B ) U 

nia nie upoważiiiaja do żądania z* ' • 
zapłaty lub powtórzeiiia ogłoszę"1*; 

Za wydawcę: Wydawn. HHep«blika". Sp. z ogr. odp. Wacław SmólskL mi Redaktor odp. Wacław Srańlskl. Druk „Republiki" w Łodzi. Piotrkowska 49 I 64. 

być 
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http://rep.hip.Nr-
http://TKL.tr
http://cpres.su

